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.«PORTOWY pos ępekA napastnika bytom-
1 Pr onn — hazlmtersa Tram- 

•k!eJ meczu Wisła — Polonia 
owie 12:0 dla Wisły) był 

1 rivtktisil na ostatnich
leraa Harh ń-ezytiiuni PZPN oraz 
l'1;’" ’, Gier I Dyscypliny. Pre-

PZPN postandwiło ukarać 
wdl ^sza wycofaniem z kadry TiamD1®73 , T. _ „i.

medale ciężarowców
na mistrzostwach Europy w Katowicach

KATOWICE, 20.9. (tel. wł.). 
W: Hali Parkowej w Katowi
cach odbyły się w ciągu czwar
tku i piątku już trzy konkuren
cje mistrzostw Europy w pod
noszeniu ciężarów, mianowicie 
w wagach: koguciej, piórkowej 
i lekkiej. Po tych trzech wa-

Warszawa, 21 września 1957 r. Cena 80 gr.

medalegach w punktacji

GORNIK-GWARDIA
Mecz „jesieni" na Stadionie Śląskim

poniedziałek na
spotkanie do

Nr 145 (1435)

W

obu rywalom

\|,M3 V
Wydział Gier I Dyscypliny wy- 

.„i? w czwartek z vzruosktetn o 
dysl.v/alifikacji. Ponieważ 

Sptsz notowany był dość ar 
, a J kartotece kar zawodników, 
..ua co przypuszczalnie bardzo 
Su dyskwalifikacja. Wymiar 
, V na fiampinza. «nloskowany 
1“;, Wr/l n. zostanie zatnier-

:rv- /a-ąd PZPN w naj- 
blizsży ponledzialex.

prowadzi ZSRR — 15 przed 
Polską — 8, Wągrami — 3 i 
Niemcami — 1 pkt.

Polska Jest więc na Jak najlep
szej drodze do zdobycia wicemi
strzowskiego tytułu w klasyfikacji 
zespołowej, po który sięga Już od 
zeszłego roku, a w nieoficjalnej 
punktacji za 6 czołowych miejsc 
posiada go Już praktycznie od mi* 
strzostw Europy w Monachium w 
4955 r.

Dwie nasze reprezentacyjne pa
ry Jankowski i Rusinowicz oraz 
Czepułkowski I Zieliński uzyskały 
„dublety medalowe**, wygrywając 
po 2 srebrne 1*2 brązowe medale 
w wagach koguciej i lekkiej.

Najlepszą formę z naszych re
prezentantów zaprezentował do
tychczas Marian Jankowski, blląc 
trzy rekordy Polski w wadze ko
guciej (rwanie, podrzut I trójbój).

W sobotę będą walczyć z na
szych reprezentantów: Bochenek w 
w. Średniej 1 Pallńskl w półcięż
kiej, a w niedzielę ostatni z pol
skiej siódemki Białas w w. lekko, 
ciężkiej.

Mistrzostwa nie wywołały w Ka
towicach większego zainteresowa
nia publiczności, której zbiera się 
codziennie na widowni zaledwie 
kilkaset osób.

ŁKS nie traci okazji 
do pomieszania szyków

NA placu boju w walce 
o mistrzowski tytuł w 

piłce nożnej pozostały 3 ze
społy: Gwardia W-wa, Gór
nik Zabrze i ŁKS. Dalszy 
terminarz ligowy oraz for
ma, drużyn wskazują na
wet, że z rywalizacji tej 
lada moment może odpaść 
LKS. Nikt jednak nie jest 
w stanie zgłębić „sil wyż
szych", rządzących losem 
łódzkiej jedenastki. Zreszt: I 
LKS szans jeszcze nie stra
cił. Wystarczy, aby w naj
bliższej niedzielnej kolejce 
wygrał u siebie z Górni
kiem Radlin, a Gwardia il
legia na Śląsku Górnikowi 
Zabrze, a sytuacja w gru
pie czołowej będzie znów 
całkowicie otwarta.

Druiyna florecistów francuskich po zwycięstwie nad Belgią. Od lewej Bancilhon, d'Oriola,
Closset i Netter Fot. CAF

Na podium zwycięzców triumfatorzy wagi koguciej. Od lewej: 
Jankowski (Polska), Wilchowski (ZSRR) i Rusinowicz (Polska)

niech powie ,,B” 
ale „C” należy zachować 

na później
FW DAWAŁOBY się, te 
.gi wszystko powinno być 

zrozumiałe a jednak... 
Czytelnicy, biorąey udział w 
naszym konkursie „16 zagadek 
ligowych” przysyłają odpowie
dzi, załączając od razu odcinki 
„C” zakładów piłkarskich i bez 
ustanku zapytują, czy jedna

osoba' może • przysyłać większą 
ilość kuponów. -

PRZYPOMINAMY: odcinek 
„C” zakładów piłkarskich trze- 
<ba będzie wysłać w pięć dni-po 
zakończeniu --rozgrywek ligo
wych wraz ze zgłoszeniem o 
bezbłędnym rozwiązaniu Kon
kursu. Jeśli ktoś „nie trafi” — 
odcinka oczywiście nie przysy-

Polska szpada 
przegrywa w ćwierćfinale 

z Belgia i Anglia
Nasz specjalny wysłannik red. J. Mrzygłód donosi:

Obeenle prosimy nie za
łączać odcinków „C” ńo 
kuponów.

Jedna osoba może typować 
ile się . jej tylko, podoba, byle 
na kuponach, przy czym wy
starczy tylko jeden odcinek 
„C” zakładów Totalizatora przy 
odbiorze _ nagród. Ponieważ 
dziś nie zamieszczamy regula
minu konkursu PP Totalizator 
Sportowy i Przeglądu. Sporto
wego podajemy w skrócie wa
runki: - -

należy wytypować kolejność 
tabeli I ligi- oraz mistrzów i 
wicemistrzów obu grup II ligi 
piłkarskiej; po .ostatecznym* za
kończeniu rozgrywek;

odpowiedzi- na kuponach wy
ciętych z Przeglądu nadsyłać 
do 4 października, przy r eżym 
nie decyduje stempel pocztowy, 
lecz data nadejścia kuponu do 
redakcji;
zwycięzcy. Konkursu „16 zaga
dek ligowych”' będą musieli 
wylegitymować się odcinkiem 
„C” zakładów piłkarskich To- 
talizatora z września -na swoje 
nazwisko; <

pięć dni po ' zakończeniu row 
grywek ligowych a więc wtedy, 
kiedy będzie już znany osta
teczny układ ’ tabeli, należy 
zgłaszać prawidłowe ' odpowie
dzi listem poleconym, załącza
jąc, jak Już* powiedzieliśmy od
cinek „Ć”":zaklądów piłkarskich 
z września. '

Dziś na stronie 4 zamieszcza
my trzeci 'kolejny kupon kon
kursowy. Typujcie — cenne 
nagrody * zę skuterem, motocy
klem; "telewizorem' i motorowe
rem „■ ha Mele” czekają. 20 
„Szarotek”;' rozlosujemy 'jako 
nagrody . pocieszenia między 
wszystkich uczestników kon
kursu, bez: względu na-- prawi
dłowość odpowiedzi.'

Tylko, - jak to będzie w rze
czywistości? Wprawdzie ŁKS 
można uważać za faworyta w 
meczu z Górnikiem, dla które
go mecz w Łodzi ma być ostat
nią deską ratunku, ale w spot
kaniu Zabrze :— Gwardia ta
kich horoskopów stawiać nie 
można. Na Stadionie Śląskim 
walczyć będą dwaj równi i 
godni siebie rywale. Żaden z 
nich nie jest stuprocentowym 
pewniakiem, żaden z nich nie 
może powiedzieć, że... wygra w 
cuglach.

Drużyny Gwardii 1 Zabrza 
przystąpią zapewne do tego 
decydującego o tytule mis
trzowskim pojedynku z nieco

\Dokońaenie na str. 31

pod „PARYŻ"

pod „LIGA"

Dobry Mynik

t-Szwecja :Polską-l

Polacy:nich

Sajenko - 205 cm wzwyż

SZTOKHOLM. 20.9 (tel. wł.).
Pląiek na stadionie olimpijskim ro- 
ZPerane zostały zawody lekkoate* 
tyczne, w których wzięło udział 
'Helu czołowych zawodników Euro-

w walce z obrońcą Lechii. Lewy pomocnik Legii nie miał 
w środę szczęścia w strzałach. Od lewej Gadecki, Kusz, Kruk 

Fot. CAF

PARYŻ, 20.9, (tel. wł.). Wśród 18 
drużyn,, które na szermierczych 
mistrzostwach świata wystartowały 
w piątek rano do turnieju druży
nowego w szpadzie, znalazła się 
również I reprezentacja Polski. Ze 
startem naszych szpadzlstów wią
zaliśmy niemałe nadzieje. Oczywi
ście nie próbowaliśmy nawet ma
rzyć o miejscu Polaków w finale, 
gdyż tak wysokiego poziomu nasza 
szpada Jeszcze nie reprezentuje, 
ale obiecywaliśmy sobie, że zespół 
nasz znajdzie się w gronie 6 dru
żyn, które wejdą do półfinału.

Ze Obliczenia te były zupełnie 
realne, przekonaliśmy się o tym 
mimo że zespól nasz nie zdołał 
przebrnąć przez boje ćwierćfina
łowe i został wyeliminowany. Na 
pewno Jednak zwycięstwa nad ze
społami Anglii 1 Belgii leżały w 
granicach możliwości naszych za
wodników. Polacy przegrali Jednak 
z Belgami I z Anglikami, chociaż

pod względem technicznym prze
ciwnikom tym nie ustępowali. Wal
czyli Jednak nierówno. . Przeciw 
Belgom zawiódł Jaroń, w meczu z 
Anglikami słabo wypad! Glos, a 
ponadto poważny zawód sprawił 
również'Rydz, który w obu tych 
spotkaniach uzyskał zaledwie 3 
zwycięstwa I to wcale w.stylu nie 
takim, na Jaki stać tego rutyno
wanego zawodnika.

W tan sposób Polacy ulegli Bel
gom 6:10 I Anglikom 6:9. Drużyna 
nasza odniosła w turnieju tylko 
Jedno zwycięstwo, wygrywając w 
eliminacjach z Portugalię 13:3 
Portugalczycy nie byli Jednak 
przeszkodą zbyt trudną do wzlę-

Szczepańskiego 
la 5 km

wypatrujęTrzech Szwedów; Rosberg,, Johansen, Schmidt ... ,
upragnionej..: pogody „ Bys. e. Ałaszewskl- ■

JbMi» Schmidta
ę ............ .. '••'".I
«^epaiiskt | Każmlerskl. Trudne 
Warunki atmosferyczne, a przede 
'^ystklm dokuczliwe zimno, sta- 

na przeszkodzie w uzyskaniu 
‘■nszvch rezultatów. Obaj Polacy 
sprali S|ę doskonale, zyskując 

uznanie zarówno widzów, Jak 
* fachowców.

Nażmiersm triumfował na 800 
, w «asie 1:53.0, zwyciężając 

Rinqa (1:53,3) oraz Ber-
Unda (1154.8). Szczepański w ble- 

na 5 km zajął trzecie miejsce, 
p^za takimi stawami, lak Anglik 
Po 6 ora* Australijczyk Lawrence. 

lak do koń(;a n|e straci, kontak- 
sa/*- wielkimi rywalami I 

bleq w dwle «kundy za, 
1ś-2a n Cą’ Poprawiając wynikiem 

swó| rekord żyelowy o
Clter¥ sekundy. Plrle 

14:23,0 a Lawrence —. 
SzwBj. Czwar,t.v na mecie był 

ed Lund — 14.25,3. ‘

. „„ trasie I etapu SzeSciodniówki. Nr 16 J.a- nr « (NR^ nr 40 ChUtoń (Anglia)

^1^¾.
czas mistrzostw ZSRR zaw.

etugujĄ rezultaty Kręjera

skoku - 16.00 (Cyganków miał 
15.57, -a Gorgajew —
Ilszwll! w skoku w dal - 6.0t, Le- 
wtekiej na 400 m -— 5o’6J?IaZfl,Ier' 
motajewej na 800 m — —088.W Odessie podczas mistrzostw 
zrzeszenia Plszczewlk.t,kina wy
grała biegi na. 100, 200 <400 m 
wynikami 121,.24 2 oraz 563 V 
skoku- wzwyż Migulew- osiągną
2.00.

W pierwszym dniu meczu Polska — Szwecja w tenisie za
wodnik szwedzki Schmidt (na zdjęciu) pokonał, reprezentanta 

Polski" Licisa .6:1,.6:4.. <. rd*. E. warmiński.

BEZLITOSNA, Jesienna aura, któ
ra tvle napsnła ostatnio krwi 

I:.. wyników sportowcom całej Eu
ropy, zlitowała' się I : podarowała 
tenisistom. 2 godziny -znośnej po
gody. Ba, podczas spotkania Ros
berg Piątek wyjrzało na kilka 
chwil-słońce, którego <.z takim na
tężeniem wypatrują W karykatu- 
rze kolegi Ataszewskrego .tenisiści 
szwedzcy.. Tak.' ; pogoda dopisała.. 
Nie dopisała, natomiast publiczność. 
Było jej żenująco; mało. Jak na de
biut ; w Warszawie? takiej prlma- 
donny tenisowej,. . jaką Jest .nie
wątpliwie szwedzki „Jeune pre
mier" (to, co nazywamy w teatrze 
„młodym -. amantem:') • — Ulf
-Schmidt.' czyli popularny w śwlecie 
tenisowym-„Uffe". -' - ;

. ■ Łagodny'.prolog, .Jakim było spo
tkanie Piątek — Rosberg wypadł.

dla naszych barw wcale zadowa- 
laląco.

■ 5 rakieta Szwecji, o kilkanaście 
lat młodszy od Piątka, Percy Hos-- 
berg bardzo' poprawił swą grę.; 
'Jego: bekheńd - Jest pewny | precy
zyjny, Jednak' nledość "'ostry. ; To 
samo móżlia -powiedzieć o serwi
sie. Wygrał też po długotrwałej,, 
lecz nie Gnudnej wymianie -piłek,- 
pierwszego seta 6:1.

W .drugim- secie opuściło gqt 
sprzyja łące mu. dotąd szczęście, z 
kolei Piątkowi zaczęło się'Udawać 
to I owo. Rozpoczął .narzucać 'sy
stematycznie I konsekwentnie. Ros- 
bergowl .wój sposób gry, wyko
rzystując Jego stosunkowo miękką 
piłkę -1 - wygrywa drugiego seta 6:4.

W trzecim secie Piątek ' ani - na. 
chwilę, nie pozwala - prowadzić 
Szwedowi, .dając; mu zaledwie wy-

równać na 4:1 ! 2:2. Przy stan!» 
5:2 dla-Piątka Rosberg nie mając 
Już nic'do stracenia,' atakuje przy . 
siatce 1 wygrywa swój serwis,' zdo
bywając- Jeszcze Jednego gema. 
Jest tó jednak Jego łabędzi śpiew. 
Piątek serwuje -bardzo dobrze,1 Je- 
gó- IW nabiera- (pacyficznej ostro- 
4CI I precyzji,' punkty lecą jeden 
za drugim 30 0, -40:0 -1' ostatni- re
turn ? Roiberga odległym autem 
orżypleczętowuje . zwycięstwo Po
laka I prowadzenie dla naszych 
barw w tym nieoficjalnym spotka
niu za Szwecją— 1)0. .

Dokończenie na str. 4]
.uod „ifcNIŚ*



Str. 2 PRZEGLĄD SPORTOWY

ESKULAP NIEŁASKAW
(Ha naszych pływaków

Avery Brundage w Bukareszcie Seria

Poważne osłabienie

polskiej drużyny
w meczu z NBD
wr IESTETY, atomowemu natarciu 

pływaków NRD nasi zuwodnlcy 
nie będą mogli przeciwsl awlć na
wet zwykłego artyleryjskie 50 kontr
ataku... Jeszcze się mecz nie roz
począł, a już ze wszystkich stron 
svo'ą się niepomyślne wiadomości.
'0 Nie hędzie startował nasz naj

lepszy sprinter na 100 m dow. Toł- 
kaczewski, ponieważ leży w szplta-
lu na zapalenie płuc.
0 Zachorował na grypę Zimny, 

drugi po Tołlcaezewskim crawlista 
polski i czołowy napastnik drużyny 
waterpolowej.
0 Zaniemogła bardzo poważnie 

nasza gwiazda w skokach z tram
poliny I wieży, Halina Chrząszcz- 
Bartkowiak.
0 Odmówił, z ppwodu choroby, 

udziału w meczu Mroczkowski.
Kończę tę „żałobną” listę i śpie

szę poinformować jak się czują... 
zdrowi.

W tym celu udałem się w piątek 
do Łodzi, chcąc przyjrzeć się za
wodnikom, trenującym w otwartej 
pływalni Unii na Widzewie przy 
temperaturze powietrza... 7—10 sto
pni. Brr...

Na początku natknąłem się na 
kierownika zgrupowania, trenera ) 
Majchrzaka. Rozmowę rozpocząłem 
od ataku. — Ale dostaniecie w skó
rę! Przynajmniej 40 pkt. Co? Odpo
wiedź była co najmniej zaskakują-

— Ja jestem optymistą — stwier
dził trener — wprawdzie nie liczę 
na polskie zwycięstwo, ale też nie 
spodziewam się jakiejś druzgocą
cej klęski... Zawodnicy są w dobrej 
formie.

— Którzy?
— Na setkę popłyną Salamon i 

Aluchna. Pierwszego obserwowałem 
w czasie treningu 1 notowałem pły
wano przez eiiego tempówkl. Są 
dohT»». Podobnie ma się rzecz z A- 
luchną. Debiutant w drużynie na
rodowej wykazuje wcale niezłą 
szybkość i jesii wytrzyma dystans

Trzy razy
wioślarze „Przeglądu”
walczą
o Puchar StKKF

W sobotę 1 niedzielę trzy razy na
si wioślarze spod znaku Przeglądu 
1 „Wisły” walczyć będą w regatach 
o Puchar St. KKF. Regaty w piew- 
szym dniu zaczynają się o 16.30, a 
w niedzielę o 15.00.

Nasi chłopcy w sobotę będą wal
czyć w czwórkach juniorów, w któ
rych odbędą się dwa równorzędne 
biegi. Niestety wiślacy nie mieli 
szczęścia. Ich obie czwórki wyloso
wały wspólny bieg i walczyć bę
dą przeciw sobie 1 osadzie SWOS. 
Ci sami zawodnicy następnego dnia 
w ósemce spotkają się z dwoma 
załogami Płocka — Budowlanymi i 
Ośrodkiem Szkolnym.

Regaty te są dla młodych wiośla
rzy z zaciągu Przeglądu bardzo waż
ne, ponieważ „Wisła” ostrzy sobie 
zęby na odebranie z powrotem 
Płockowi pucharu St. KKF.

Kryst.

Idea olimpijska wychowuje młodzież
na zasadach braterstwa, bezinteresowności

i prawdziwego amator stwa
BUKARESZT, 19.9. (tel. wł.). Kon-

ferencji
dobre strony.

prasowa, zorganizowana z przeciwników:
okazji pobytu na Mlędzynarodo-

oto argumenty

Pierwszy i najważniejszy — sporty
< Mistrzostwach Rumunii w I drużynowe rozbudzają nacjonalizm, 

atletyce p. AVERy BRLN- [ a ,0 jest sprzeczne z duchem olim- 
~ praewotlnlezącego Między- ; Pi]skim, Po drugle _ „ielkie pań-

zebrań
koszykarzy

kondycyjnie, to nie powinien nam 
przynieść wstydn.

<00 m dow. Z tym wyścigiem Jest , DAGĘ — przewodniczącego .Między- ; nijskim ’ Po’drueie — wielkie nań- 
nieco kłopotu, bo nie chce płynąć j narodowego Komitetu olimpijskie- , *lwa „ tu uprzywilejowane, małe 
Gremlowski, tłumacząc się nie : go, wzbudziła w Bukareszcie bar- ' z zasadv nicdv nie beda miały 
przygotowaniem do tego dystansu, dzo duże zainteresowanie. Przybyli i ^ownvch^ z nimi szans A teraz n.e 
n....v ., ...m. ... . na nią nie tylko dziennikarz/

| munscy, ale również wielu zagra- i Jącv Da uoravść 5por-- 
niemych korespondentów, którzy ' Wyćh. Sa one" bardzo I 
podobnie jak p. Brundage, zatrzy- wyrabiają w młodzieży mail Kła W nrnriin rio Rnfit na »awn .. __ 7 _ _ . .. .

Bastek trenuje u siebie w domu i 
na. mecz stawi się w dniu zawn-
dów. Jest on podobno w bardzo do
brej kondycji, ale oczywiście nie 
w takiej by mógł zdecydowanie 
przeciwstawić się potędze Zierolda

Jeszcze niewiadomo kto popłynie 
żabką, Kłopotowski, Boczkaja f?y 
też Marek Petrusewkz. Zadecj’du- 
Jemy o tym dosłownie na kilka mi-
nut przed Kłopotowski

! z zasady nigdy nie 
Przybyli i równych z nimi szans.

mali się w drodze do Sofii na zawo.

przebywał bardzo długo w Paryżu 
i na obóz stawił się dopiero w pią
tek. Boczkaja trenuje bardzo solid
nie, podobnie jak i Petrusewlcz. Tak 
samo ma się rzecz z grzbleclstami. 
Liczę bardzo na Sambalę, natomiast 
obawiam się o Jaśkiewicza. Ten 
ambitny zawodnik także był w Pa- | 
ryżu i w konsekwencji bardzo mało । 
ćwiczył. ।

— A co z motyikarzami?

— Kandydatem nr 1 jest Krie
ze. Poza nim prawdopodobnie wy- ' 
startuje Raczyński. Pracuje on nie- : 
słychanie dużo 1 nie zdziwiłbym się । 
gdyby wygrał. Naturalnie jeśli nie ; 
będzie startowa! rekordzista Euro
py, Zierołd.

Na sztafetę 4x200 m dow. nie ma- 
nij co llczyc. Absencja Tołkaczew- 
skiego, Zimnego 1 być może Lewic
kiego sprawia, lą n:e jestesiny w 
stanie jej wygrać.

Po wieści z obozu kobiecego po
szedłem do samych zawodniczek.

Rozpocząłem od rekordzis‘ki Pol
ski i najszybszej naszej pływaczki 
SzulcówneJ. Po lekkim przeziębie
niu czuje się ona już dobrze. Fiy- ।
wa na bardzo lekko i
widać po niej wielkiego strachu 
przed doskonalą piywaczką NRD — 
Stcffin.

Gellner, nosząca obecnie nazwi
sko Zombek, nie zdradza chęci do 
rozmowy. Korzystam więc z uprzej
mości trenera Królika 1 pytam go 
o szanse grzbiecistek.

— Nasze panie stoją zdecydowa
nie na straconej pozycji. Ela po 
olimpiadzie chorowała i prawie ze 
nie trenowała. Gdyby znajdowała 
się w swojej normalnej formie, to 
postawiłbym na nią bez chwili wa
hania. Obecnie nie ma na nią co H-

syczki. Ola Jaśklewiczowa Jest na
dal potencjalną kandydatką do 
wspaniałych wyników na 200 m 
klas. Cóz z Lego, kiedy jest tylko 
kandydatką.

Posłuchajmy jeszcze samych za
wodników.

Sambala: Nie jestem kozak, ale 
Pfeiffer jeszcze nię . wygrał. Zoba
czymy na zawodach.

Gremlowski: Płynę tylko na 1300 
>m- dow. i nie sprzedam za darmo 
swej skóry.

Raczyński: Myślę o nowym rekor
dzie Polaki na 200 m nwt.

Krieze: Bolą mnie zatoki czołowe. 
Mecz, moim zdaniem, jest nieco 
spóźniony.

Te słowa Kriezego nie są pozba
wione słuszności. Mecz Polska — 
NRD w pływaniu mający się od
być u schyłku bardzo zimnego 
września, spraw.a zawodnikom wie
le kłopotów. Muszą trenować w 
niesłychanie ciężkich warunkach at
mosferycznych. narażeni są na prze
zięb.enia. a nawet na poważniejsze 
wypadki chorobowe. Musimy o tym 
pamiętać, jak również uwzględn.ać 
fakt, iż p’-wacy trenują -w zimnej, 
nie nadającej się dla przeciętnego 
śmiertelnika wodzie.

Zawody rozpoczną się w sobotę 
1 niedzielę o godz.nłe 16,00 na pły
walni Widzewa.

Witold Duński

Na mistrzostwach Europy ciężarowców

Srebrny i brązowy medal
naszych „kogutów

KATOWICE, 19.9 (tel. wł.). 
ebrny medal JANKOWSKIEGO,

brązowy RUSINOWłCZA oraz
trzy rekordy Polski Jankowskiego 
(w rwaniu, podrzucie I trójboju) 
— to piękny rezultat Polaków w 
pierwszym dniu mistrzostw Euro
py w podnoszeniu ciężarów, które 
odbywają się w Katowicach.

Sprawę medali naszych sztangi
stów przesądził Już właściwie pier
wszy bój — wyciskanie. Faworyt 
WHchowskl (ZSRR) był lepszv od 
obu Polaków (którzy uzyskali po 
90 kg), tylko o 2.5 kg, nato
miast Węgier Borsanyl z miejsca 
zasygnalizował słabą formę, osią
gając wynik gorszy od naszej pa
ry o 7.5 kg.

Wilchowski I Jankowski uzyskali 
w rwaniu przy pierwszym podej
ściu odpowiednio 92,5 kg i 8/,5 kg. 
Polak w drugim podejściu pobił 
rekord krajowy, uzyskując 92,5, 
natomiast wilchowski „pali” dru
gie podejście do ciężaru o wadze 
97.5 kg. Jankowskiemu pozostało 
jeszcze jedno podejście. Na sztan- 
dze — 95 kg. Marian wchodzi na 
podium, posypuje dłonie magne
zją, następnie rozcierając ręce 
staje z ubocza 1 spodełba zerka 
na sztangę, jakby ją... kokietując. 
Wreszcie szybko podchodzi do 
sztangl i za kilka chwil widnieją 
na tablicy sygnalizacyjne! trzy 
białe światła, w ten sposób Jan
kowski Już po raz drugi poprawia 
rekord Polski.

Rosjanin ostatnie podejście prze
grywa. Po dwóch bojach obaj ma
ją identyczny wynik — 185 kg. 
Rosjanin Jest Już aż nadto wyraź
nie zdenerwowany 1 ma teraz
wszelkie powody
„swój” złoty

obawiać się o
medal. Ruslnowicz

tymczasem także sporo oddala się 
od Węgra i właściwie brązowy 
medal ma Już w „kieszeni".

Z napięciem obserwujemv ostat
ni decydujący bńj — podrzut. 
Obaj Polacy I Austriak Gruber u- 
zyskują w pierwszym podejściu po 
107,5 kg. V/ drugim podejściu Ru
slnowicz wyrównuje należący do 
niego rekord Polski — 112.5, na-

miały

1 Melbourne reprezentacja Niemiec 
— odpowiada p. Brundage. — Wy
stępowali oni w jednakich kostiu
mach pod jednym kierownictwem, 
kroczyli pod jednym sztandarem. 
To było bardzo trudne do osiągnię
cia, ale po 5 latach rokowań dopro
wadziliśmy do sportowego zjedno-

czenla Niemiec, czego nie udało 
się "politykom. To jest wielkie zwy
cięstwo sportu nad polityką. Jeśli 
chodzi o Koreę, to Korea Połud
niowa jest członkiem MKOl, a obec
nie — o ile wiem — prowadzone są 
rozmowy na temat podobnego po
rozumienia, jakie zawarte było w 
Niemczech.

Brytanii przez długi czas nie do
puszczała do «działu w zawodach 
pracowników fizycznych, zacho
wując prawo startu w regatach wy
łącznie dla „gentlemanów”.

SIATKÓWKA W OCZEKIWANIU

dach lekkoatletycznych

! jący na korzyść sportów drużyno-

reszcie i skorzystali z okazji, aby 
usłyszeć najbardziej autorytatywne 
zdanie na temat zbliżającego się 
Kongresu MKOL w Sofii.

P. Avery Brundage odpowiadał 
na wszystkie pytania bardzo ob-

popularne i
Z poczucie

-------- । wspólnoty, co ma wielkie znaczenieBuka- I ----- •-------- - - - - - - - - - -wychowawcze, a tym samym zgadza 
się z założeniami idei olimpijskiej.

KOLOS RODZI PRAGNIENIE.. 
PIENIĘDZY

W dalszym ciągu swej wypowie
dzi p. Avery Brundage stwierdził
m. In., ze 
hmpijskie

osadzie Igrzyska O- 
inny skupiać mło-

natomiast Jankowski może być 
dumny ze srebrnego medalu, 
trzech rekordów, z których zwła.
szcza owe trzy setki kilogramów, 
stanowią nowy etap na drodze do 
rozwoju wśród naszych „kogu-
tów“.

WYNIKI

waga kogucia: 1. Wilchowski, 
ZSRR — 302,5 kg <92.5 + 92,5 + 
4- 117,5), 2. Jankowski, Polska — 
300 kg — rekord Polski (90 - 95 
rekord Polski + 115 rek. Polski).
3. Ruslnowicz, Polska
(90 + 87,5 + 112,5), 4. Borsanvl. 
Węgry — 277,5 kg (82,5 4- 85 4- 
+ 110), 5. Gruber, Austria — 275 
kg (80 + 80 -ł- 115).

tomiast Jankowski dysponuje 
sztangę 115 kg „pali“ Jednak, __ 
następne podejście Jest dobre i 
mamy już drugi rekord oraz trze
ci — w trójboju — 300 kg. Rusl-

na

nowlcz w trzecim podejściu pró. 
buje atakować 115 kg. ale bez po
wodzenia I kończy trójbój warni
kiem 200 kg.

Nie Jest jeszcze rozstrzygnięta 
oprawa złotego medalisty. Wll- 
chowskl odczekał spokojnie aż 
wszyscy porządnie się podenerwu
ją i przy pierwszym podejściu u- 
zyskał 117,5, co zapewniło mu 2,5 
Frzewagi nad Jankowskim, a więc 

tyleż w trójboju, czyli krótko 
mówiąc — złoty medal. Tak mini
malna przewaga nie przysparza 
glorii renomowanemu sztangiście,

SOFIA. w czwartek wieczo
rem przybył do stolicy Buł
garii przewodniczący Między
narodowego Komitetu Olim
pijskiego Avc*ry Brundage, 
który będzie przewodniczył 
Kongresowi MKOl, rozpoczy
nającemu się w nadchodzący 
poniedziałek.

W Kongresie uczestniczyć 
będą przedstawiciele komiter 
tów olimpijskich 35 „państw. 
Główne sprawy, jakio stoją na 
porządku obrad Końgr&su to: 
przyszły program olimpijski I 
zagadnienie amatorstwa. Prze
widuje się, że obrady będą 
trwały 5 — 6 dni.

Na Kongres przybyli do So
fii pierwsi delegaci. Są to 
przedstawiciele — ZSRR An- 
drlanow i Romanow oraz ge
neralny sekretarz Komitetu 
olimpijskiego Iranu — Ruho- 
liman.

Jak donoszą z Nowego Jor
ku, komitet organizacyjny 
Zimowej Olimpiady w Sqnaw 
Valley zaproponuje Kongre
sowi termin Igrzysk Z mo- 
wych w dniach od 11 do 22 lu
tego 1960 r.

i dzież całego świata, ale przy obec- 
j nych możliwościach jest to nie do 
I zrooienia i dlatego konieczne są 
j takie ograniczania, aby Igrzy- 
; ska obejmowały jedynie te sporty 
i i tych sportowców, którzy najmniej 
, zarażeni są bakcylem profesjonaliz- 
I mu. Wielkie sumy — stwierdził p. 
[ Brundage — które obecnie pochła

niają koszty organizacyjne i uczest
nictwo w Igrzyskach, nie mogą po
zostać bez wpływu na czystość idei 
olimpijskiej, która jest poważnie za
grożona skomercjalizowaniem. Na 
ten temat istnieją zresztą w Mię
dzynarodowym Komitecie Olimpij
skim rozbieżności — oświadczył 
mówca — i sądzę, źe w Sofii prze
prowadzona zostanie poważna dys
kusja dotycząca tego zagadnienia.

Padło pierwsze pytanie: Jak 
przedstawia się sprawa skreślenia z 
programu Igrzysk Olimpijskich 
sportów drużynowych — piłki noż
nej i wodnej, kolarstwa oraz koszy
kówki?

— Tłumaczy się to tym, że spor
ty te mają własne mistrzostwa świa
ta, albo że ich zasięg jest niewielki 
— mówi p. Brundage. Trudno odpo
wiedzieć, jak rozstrzygniemy tę 
sprawę. Problem sportów drużyno
wych jest dyskutowany w Komite
cie Olimpijsldm już od przeszło 30 
Iht. Jeszcze baron • Coubertin był 
przeciwny wprowadzaniu- do pro- 
graniu olimpijskiego sportów zespo
łowych. wiele przemawia przeciw 
tym sportom, ale mają one 1 swoje

GDYBY TYLKO CHODZIŁO 
O SPORT...

MKOl NIE MA POLICJI

Na pytanie: jakie znaczenie nie 
tylko sportowe mają Igrzyska O- 
hmpijskle, p. Btundage odpowiada:

— Gdyby Igrzyska ograniczały 
się Jedynie do spotkań sportowych, 
prawdopodobnie ani Ja, ani moi ko
ledzy z MKOl nie poświęcilibyśmy 
im tyle naszego czasu, idea olimpj* 
ska, wznowiona przez barona Co
ubertin, liczy sobie 60 lat i uznana 
jest dziś przez przeszło 90 krajów. 
Jest to piękna Idea. Wskazuje ona 
całemu światu program wychowa
nia młodzieży, pozwalając się jej 
spotykać na polu sportowym. Duch 
olimpijski ma wielkie znaczenie dla 
poznania się narodów i nakłada o- 
bowiązek obrony pokoju. Wycho
wuje on młodzież na zasadach bra
terstwa, bezinteresowności, praw
dziwego amatorstwa.

Avery Brundage — przewodni
czący Międzynarodowego Komi

tetu Olimpijskiego

Zabierając głos w sprawie ama* 
torstwa państwowego p. Brundage 
m. in. powiedział:

— jeśli ktoś powie słowo —- arna** 
torstwo, to w zasadzie wszyscy 
wiedzą o co chodzi, ale gdy przyj
dzie zdefiniować to pojęcie — za
czynają się trudności. MKOl opra
cował więc definicję amatorstwa, 
ale Jest ona różnie Interpretowana. 
Trzeba to koniecznie ujednolicić. 
MKOl nie ma swej policji i musi 
wierzyć na słowo. Istnieje ślubo
wanie olimpijskie, które musi zło
żyć każdy uczestnik. Jeśli nie Jest 
on prawdziwym amatorem, to kła
mie nie tylko on, ale przyjmujący 
od niego ślubowanie, a więc jego 
federacja sportowa, narodowy Ko
mitet Olimpijski. Problem amator
stwa państwowego muszą w duchu 
idei olimpijskiej rozwiązywać same 
komitety narodowe. My w Sofii bę
dziemy chclell całkowicie ujednoli
cić przepisy, będziemy chcieli dać 
taką definicję, w której będzie po
wiedziane, co wolno i czego nie wol
no robić amatorowi, tak aby we 
wszystkich krajach i we wszystkich 
federacjach sportowych mieli jed
nakowe obowiązki.

Na pytanie, czy jednak nie le
piej byłoby pozostawić decyzję w 
sprawie amatorstwa federacjom, p. 
Brundage odpowiada przecząco, 
przytaczając przykłady. Federacja 
jeździecka np. miała do niedawna 
w swym regulaminie punkt prze
widujący, że amatorem może być 
tylko posiadacz stopnia oficerskie
go, a federacja wioślarska Wielkiej

Zwolennikowi udziału siatkarzy w 
Igrzyskach uzasadniającemu swój 
postulat tym, że siatkówka nie jest 
zarażona bakcylem profesjonalizmu 
p. Brundage. odpowiedział:
- Od I lat dyskutujemy nad mo

dyfikacją programu Igrzysk i do
póki dyskusja U się nie zakończy, 
nie ma mowy o wprowadzeniu do 
programu nowej gałęzi sportu. Zna
my doskonale walory i popularność 
siatkówki, ale tei nie cheiellbyśmy 
wyrządzić jej niedźwiedziej przy
sługi, gdyby po wprowadzeniu jej 
w grono sportów olimpijskich za
gościło się w niej zawodostwo. Ale 
jedno jest pewne, jeśli do programu 
Igrzysk wprowadzony będzie jaki
kolwiek sport, którego w tej chwili 
w Igrzyskach nie ma — będzie to 
przede wszystkim siatkówka.

ga drużyn kobiecych rozpoeri!.. 
rozgrywki 19 października on? 
g& drużyn męskich 3 HśtociSaU 
przedzl cała seria tebrańT^*-*0,

w sobotę l niedziele 21 i jjC 
radzić bedzle prezydium 
ner ów Koszykówki, t nonlt/J? 
łek 23 bm odbędzie 
zebranie ^rawozdawezo-wvfvZt. 
Rady Trenerów z udziałem rów I l II klasy: 7*

w niedzielę 22 bm .uataian» J 
stanie .drogą losowania. terminS 
rozgrywek ligowych 'it ud«tSi 
przedstawicieli poszcźegÓlnveh »2 
spotów); :

w dniach 4 1 5 października 
bodzie się napada sędziów kówki, której głównym . teSS 
będzie omówienie wchodzacvch » 
życie zmienionych przepisów srv 
oraz zebranie sprawózdarezowil 
borczę .Kolegium Sędzlórw: .

wreszcie w niedzielę i pefdz!». 
nlka odbędzie pierwsze po rafo 
wowaniu Polskiego Zwiątku-rk 
szykówkl Walne Zebranie Sprawo®. 
dawczo-Wyborcze tego Zwfąnm

Rapruantand Palik! * fa» 
kówce Barbara Kowalcxyk lPoW, 
W-wa) I Jerzy Młynarczyk (Lech 
Poznań) otrzymali eetatnie tytuty 
mistrzów aportu. ■

WALECZNA ARMIA

Konferencję zakończył p. Avery 
Brundage słowami:

— Dziś wyjeżdżam do Bułgarii. 
Szkoda, że niewiele wiem o buł
garskim sporcie. Mam jednak sa
tysfakcję, gdyż jestem pierwszym 
Amerykaninem, który od blisko 10 
lat odwiedza ten kraj. To też jest 
wielkie^ zwycięstwo sportu nad po
lityką, a wobec tego, źe wraz ze 
mną jada do Sofii również amery
kańscy dziennikarze sportowi, chcę 
powiedzieć pod adresem prasy: wal
czymy wszyscy o to samo 1 my 
członkowie MKOl uważamy dzien
nikarzy za naszą armię. Są oni na
szymi oczami i uszami, pomagają 
nam w poznaniu prawdy, pomagają 
walczyć o zwycięstwo idei olimpij
skiej.

Warszawska
siatkówka
górą w Mińsku

Jacek Samulski

ZWYCIĘSTWO SPORTU 
NAD POLITYKĄ

Następne pytanie, dotyczy sprawy 
reprezentowania tych krajów, któ
re są politycznie podzielone, jak np. 
Niemcy, Korea, czy Wietnam.

— Wszyscy chyba wiedzą jak wy
glądała w czasie Igrzysk w Cortinle

290 kii

Z. Weiss

Zawodnik austriacki Gruber składa gratulacje Polakowi — 
Jankowskiemu

Fot. CAF

Zieliński miał szansę
na złoty medal w piórkowej

e/
KATOWICE, 20.9 (tel. wł.). Ra

fael CZ1MISZKIANI Jakiż to utytu
łowany sztangista! Wicemistrz 
świata ze Sztokholmu (1953 rok), 
mistrz śv. lata 7. Wiednia (1951 r.) 
i wicemistrz świata z Monachium 
(1955 r.‘. mistrz Europy z Helsi
nek (1956 r.), aktualny rekordzi
sta świata w rwaniu (110 kgi I w 
podrzucie (143 kg). Wszystkie te 
tytuły I rekordy posiada Rafael w 
wadze piórkowej.

Czy wiecie dlaczego f naszego 
Mariana Zielińskiego, również 
plórkowca nazywa się popularnie 
„polskim Czimiszklanem”? Przy
pomnę Wam. Otóż dlatego, że obaj 
są swoimi sobowtórami, obaj ma
ją podobną posturę, obaj mają 
krucze czupryny i obaj mają czar
ne wąsiki.

Ogromnie zdziwił eie Rafael, 
kiedy we wtorek przyszedł w Ka
towicach do pokoju, * zamieszkałe
go przez Mariana. Zdziwił się bo
ledwię poznał: Marian zgo
HI wąsiki. Dwaj przyjaciele, kon
kurenci z wielu wspólnych star
tów zagranicznych uściskali ale 
serdecznie, przy czym Czlmlszkian 
szczególnie wylewnie. Nietrudno 
było odgadnąć przyczynę te.l 
szczególnej serdeczności utytuło
wanego sztangisty radzieckiego, ot

po prostu Rafael wdział w Maria
nie mistrza Europy na 1957 r.

Ostatnio na III MISM w Moskwie. 
Zieliński pobił rekord Polski wy
nikiem 345 kg, Czimiszkian nato
miast mógł pochwalić się najlep
szym wynikiem uzyskanym w u- 
blcgłym roku — 342,5 kg, cho
ciaż Jego rekord życiowy wynosi 
350 kg. Nie dziwcie się wlec, że 
wiele niespokojnych nocy przespał 
Rafael zanim przyjechał do Kato
wic, bo na drodze do złotego "me
dalu widział przeszkodę — Zieliń
skiego. Czlmlszkian nie uspokoił 
się nawet wówczas, kiedy Zieliński 
powielokroć zapewniał go, że ma 
nadwagę. I że w Katowicach wy
stani w wadze lekkiej.

Zapewnienie to nie mijało sle z 
prawdą. W polskim obozie zdecy
dowano, że trudno będzie Zieliń
skiemu „zdusić” 3 kg nadwagi, 
zwłaszcza, że do mistrzostw świa
ta w Teheranie, dokąd Zieliński 
szykuje się w swojej, tj. piórko
wej wadze, pozostało Już niewiele
czarni. Nie 
Zieliński.

„zdusił” więc wagi
A szkoda, bo w piątkowe przed- 

?ołudnie na podium Hall Parkowej 
letlńskl byłby Jak nigdv dotych

czas bliski zdobycia tytułu mistrza 
Europy.

„Plórkowców” zgłosiło się le
dwie trzech. Nie obawiał sle wlec 
o medal ani Węgier Balogn, ani 
Niemiec Miskę, a Czlmlszkian u- 
spokolł elę wreszcie, że nikt mu 
już nie zagrozi w zdobyciu złotego 
medalu.

W tej nierównej walce z Wę
grem 1 Niemcem, uzyskał. CzIhjIhz- 
kian w trójboju tylko 340 kg. Mi
skę był w wyciskaniu lepszy od 
Balogha o 5 k-ź, h*n jednak wy
równał w rwaniu. W decydującym 
boju, w podrzucie, Węgier zaczął 
skromnie od 115 kg, natomiast 
Niemiec od 117,5 kg I tym się mu- 
siał zadowolić, paląc dwa następ
ne podejścia. Balogh natomiast W 
drugim podejściu osiągnął 120 kg, 
wyprzedził więc swego rywala w 
trójboju o 2,5 kg, bija: rekrrd 
krajowy. Srebrny medal Węgra 
był niespodzianką, bowiem fawo
rytem hyl Miskę, uzyskał Jeonak 
wynik poniżej swoich możliwości.

Waga piórkowa: 1. ry.frnisvklati, 
ZSRR — 340 kg (100 4- 102,5 4- 
137.5), 2. Balogh, Węgry — 310 
kg <95 4- 95 ’4- 120), 3. Miskę, 
Nlenićy — 307,5 kg (100 4- 90 4-

Zygmunt Weiss

Polały się łzy rzęsiste

Fiorecistki ZSRR, Francp i Węgier
wyeliminowane z rozgrywek drużynowych

PARYS, 19-9 (tol. wł,). Uroda ma 
za»sze swoje.-prawa, .a Szczegól
nie w takim mieście jak Paryż. 
Jednak nawet najładniejsza zawód 
niczka w sporcie szermierczym, 
gdy stanie na planszy I nałoży' na 
twarz maskę, nie różni się niczym 
od swych przeciwniczek. A że w do
datku aparaty rejestrujące trafie
nia, są absolutnie nieczułe na 
wdzięki, więc raczej tylko forma, 
postawa na planszy, lepsza l>ojo- 
wość I lepsza skuteczność były 
walorami, które przesądziły o re
welacyjnych zwycięstwach Niemek, 
Austriaczek I Rumunek w czwart
kowych eliminacjach turnieju dru
żynowego floretu kobiet.

Na to się niewątpliwie zanosi, 
że paryskie mistrzostwa świata 
poblją rekord niespodzianek. W 
czwartek niemal w tyhf samym 
czasie na trzech sąsladująccch ze 
sobą planszach rozegrały sle trzv 
wielkie dramaty. Z czterech roz
stawionych zespołów, aż trzy tzn. 
Francja, Związek Radziecki I Wę
gry przegrały już swe pierwsze 
spotkania, nie wchodząc do finału 
turnieju.

Wiele łez się polało tego czwart
kowego przedpołudnia na stadio
nie Coubertin. Jako pierwsze wy
stąpiły Rosjanki. Mistrzynie świa
ta mogą mleć jednak żal do swe 
go kierownictwa, które popełniło 
taktyczny błąd, nie wystawiając 
najmocniejszego składu w przewi
dywaniu dość łatwego zwycięstwa 
nad Niemkami. Niemki zaskoczyły 
swe przeciwniczki nieprzerwaną 
ofensywą 1 szybko objęły prowa
dzenie 6:2. Rosjanki wałczące po
czątkowo bez werwy wzięły się 
nóżniej do rohnir. ale do zwvc|ę- 
stwa już zabrakło Im sij. Prze
brały 7:9 i po ostatniej walce ze 
łzami ociekły do szatni. ,

W chwilę później śladem Ich po
szły fiorecistki Francji, którym w 
walce przeciw młodziutkim" Ru
munkom nie pomógł nawet doping 
widowni.

Ale o największą bodaj niespo
dziankę postarały się Austriaczki, 
wygrywając z Węgierkami. Po 
.sukcesie w Igrzyskach Akademic
kich można było się spodziewać 
dobrej formy dlugorękiej Debert. 
Była ona rzeczywiście filarem 
swego zespołu, trudno było nato
miast przewidzieć, że tak świetnie 
będzie Jej dotrzymywała kroku 
niezmordowana Mlller-Prels.:

2yczę naszym florecistkom ta
kiej żywotności, takiej precyzji, 
takiej ruchliwości na planszy, ja* 
ką w meczu z Węgrami zademon
strowała ta niemłoda Austriaczka.

Jeden Rosjanin grało w tym mara
tonie rolę głównych bohaterów. Ż 
grona tego trzech, a mianowicie 
Fullop. Midler I Jay od początku 
wiodło zdecydowany prym, tocząc 
między sobą bój o pierwszeństwo.

Ta trójka szła aż do 18 walki 
„łeb w łeb”. Każdy z nich miał po 
4 zwycięstwa na swym koncie, 
między sobą dotychczas nie wal
czyli 1 Jako pierwszy potknął się 
Rosjanin Midler, przegrywając 4:5 
z Francuzem Lefebre. W ten spo
sób niepokonani zostali Już tylko 
Fullop 1 Jay. Ale los kazał im 
walczyć ze sobą już w następnym 
spotkaniu. Była to piękna walka, 
bardzo zacięta 1 wyrównana.

Fez Jeden, raz drugi z przeci
wników obejmował prowadzenie, 
przy czym decydujący cios przy

stanie 4:4 zadał Węgier. Wkrótce 
też spotkał sff z Midleram, wy
grywając 5:2 .w pięknym stylu 1. 
miał Już tytuł mistrzowski zapew
niony.

W bezpośrednim pojedynku Ml- 
dlera z Jay*em rozstrzygnęła się 
skrawa i 3 miejsca. Zwyciężył

Fullop wygrał mistrzostwo w 
sposób nie podlegający dyskusji, 
nie ponosząc ani jednej porażki.

wyniki finałów: 1. Fullop (Wę
gry) — 7 zwycięstw, 2. Midler, 
ZSRR — 5 zw., Jay — 4 zw., 4 
Wester/ Francja — 4 zw., 5. Ka- 
mutl (Węgry) — 3 zw., 6. Baudou 
(Francja) — 3 zw„ 7. Rene Paul, 
(Anglia) —- 2 zw., 8. Closer (Frań-

Jerzy Mnyglód

Odniosła trz 
zwycięstwa.

przekonywujące

1 w ten sposób trzy zespoły, 
które typowano do finału z mi
strzyniami świata — Rosjankami 
na czele, odpadły z walk o finał 
już w swych pierwszych meczach.

Wynikł spotkań: grupa A: ZSRR 
— Niemcy 7:9, Niemcy — Holan
dia 15:1, Holandia — ZSRR 4:9;

grupa B: Rumunia — Francja 
9:7, Rumunia — Luksemburg 11:5, 
Francja — Luksemburg 9:2:

grupa C: Austria — Węgry 9:7, 
Austria — Irlandia 15:1, .Irlandia 
— Węgry 16:0 wo.

grupa D: Włochy — Anglia 13:3, 
Wiochy — Dania 12:4, Anglia — 
Dania 9:2.

FULLOP ZDOBYWA DRUGI LAUR 
DLA WĘGRÓW

PARYŻ, 19.9 (tel. wi.). Spraw
dziły się przepowiednie Gyurlcsa, 
który powiedział po odpadnięciu 
z turnieju, że któryś z jego roda
ków zdoła go na pewno zastąpić 
I zdobędzie tytuł mistrzowski. Rze
czywiście, tytuł mistrza świata 
zdobył we florecie Michaly Fuel- 
lop, młody, liczący 21 lat chłopak, 
znany zresztą " dobrze kibicom 
warszawskim, bó wiosną zdobył w 
hali Gwardii tytuł mistrza świata 
juniorów w tej broni. W ten spo
sób Węgrzy odnieśli po sukcesie 
drużynowym kolejny triumf, u- 
twierdzając opinię, że floret elek
tryczny otwiera większe możliwo
ści przed zawodnikami ofensyw
nego nowoczesnego stylu.

W turnieju indywidualnym po
twierdził ten fakt nie tylko Ful
lop swym zwycięstwem, ale rów
nież' 1 Francuzi swym! niepowo
dzeniami, a Włosi wręcz — kata
strofalną porażką.’ 2aden z flore
cistów włoskich nie zdołał zakwa
lifikować się do finału. Jest to wy
padek bez precedensu w historii 
szermierki.

Finał w tej broni ciągnął się po
twornie długo. Trzech Francuzów, 
dwóch Anglików, d^óch Węgrów 1

MIŃSK, 2S.9. (teL wL). H 1’1 
września'odbyły się w Mińsku a- 
wody. w siatkówkę mężczyzn i ko
biet Mińsk — Warszawa. Wisptidi 
4 spotkania (2 kobiet 1 2 mężarai 
wygrała reprezentacja' Wzurawr, 
przy czym walki w drugim dnia 
były o wiele bardziej zacieie aniżeli 
w pierwszym. Dość słabą fors? 
siatkarzy mińskich należy przys
sać młodemu wiekowi (przedetu 
— 20 lat) oraz brakowi; jaldtfcl- 
wlek rutyny międzynarodpwaL Wy
nikająca stąd niepewność i atnra- 
wość zniknęły już niemal- zajtłri 
w drugim dniu spotkania, w któ-

laków. , • >
Największe wrażenie zrrtły u 

kibicach mińskich siatkarki pdftit 
z doskonale grającym 
drożyny kobiecej Klmtttjn 
Zlelniok na czele. Sekutariły id 
dzielnie w akcjach/wywatiJąejel 
burzę oklasków Konepkż, .Xilnsv- 
ska 1 Żockswska. (Wśród pc$ćś 

.siatkarzy. . wyróżnili -kię :d{tóaci^ 
i skuteczną" grą Kutkewski i Elki* 
kneekL -

Wyniki I dnia: kobiety WM« 
— Mińsk 3» (U:S, UH, 
ezyśni warszawa — Miiik-ld 
«1F, M:7, 15rt).

Wyniki n dnia: keMrty Wpu* 
wa — Mińsk — W (UHi It&> HA 
11:11, Wie); mężczyźni Wuizzwz- 
Mińsk 3;3 (11:12, U:<> 11:1¾ HM 
15:3).

Obie drużyny wamaw*s 
chały w piątek ranę ąutebuf«« 
Brześcia, skąd udadzą się 
do warszawy.

Po serii występów międzynarodowych
dobre prognostyki

dla naszej siatkówki
J AK już inonaowaliśmy w jednym 

z poprzednich numerów naszego 
pisma, w niedługim czasie wkracza 
na arenę krajową jedna z naszych 
lepszych dyscyplin sportowych — 
siatkówka. Czołowe zespoły wzna
wiają bowiem '28 września rozgryw- 
ki ligowe’ w obu ekstraklasach- 
kobiecej 1 męskiej. Preludium do 
tych frozgrywek stanowiły elimina
cyjne zawody ó wejście do ligi 
drużyn’ kobiecych,-które odbyły się 
w ub. tygodniu/ a w' wyniku któ-

zon .1957/58 r. . uzyskały drużyny: 
Budowlani'Opole, Odra Szezeels 1 
KS Starówka .W-wa. Dalszym cią
giem tego preludium są rozgrywki 
o wejście do II ligi drużyn.męskich, 
rozpoczęte ; w Środę 18 bm.

Do omówienia ostatniej : 1 serii 
trzech potrójnych ligowych turnie
jów mistrzostw Polski na 1957 r. 
mamy , jednak jeszcze nieco czasu, 
dziś natomiast cheemy pokrótce 
zbilansować ostatnie występy poi* 
sldch siatkarzy i siatkarek na are
nie międzynarodowej, o których nie 
wiele na ogół, poza zarejestrowa
niem ? wyników, pisano.

SUKCES SIATKAREK 
W MOSKWIE

Sezon jesienny rozpoczęły ___  
zespoły występami na III MISM w

nasze

Moskwie. W obu wypadkach wystę
powały tam prawie pełne, aktual
nie najlepsze reprezentacje Polski, 
spotykając się (od czasu zeszło
rocznych paryskich mistrzostw świa
ta, podczas których siatkarki za
jęły 3, a siatkarze .4 miejsce} po 
raz pierwszy z europejską czołówką.

Poważny sukces odniosły w Mo
skwie siatkarki, wywalczając dru
gie miejsce, za wlcemistrzyniami 
Europy 1 mistrzyniami świata za
wodniczkami ZSRR a przed mi
strzyniami Europy, odwiecznymi 
swymi rywalkami w pojedynkach 
o drugie miejsce w różnego rodza
ju turniejach — Czechoslowaezkami 
oraz wlcemistrzyniami świata Ru
munkami. Dla naszych siatkarek 
które na turnieju III MISM wyka
zały b. dobrą formę, Moskwa jest 
wyraźnie szczęśliwym terenem. 
Przecież w 1932 r. Polki odniosły 
w stolicy ZSRR największy swój 
sukces, zdobywając wicemistrzostwo 
świata.

Siatkarze natomiast utrzymali w 
Moskwie swój stan posiadania z 
paryskich mistrzostw świata, plasu
jąc się po również dobrej grze na 
4 pozycji r za \ ZSRR;, mistrzami 
Europy 1 świata Czechostowakami 
oraz wicemistrzami Europy 1 świata 
Rumunami, a przed m. in. Bułga- 
N4 (z którą w mistrzowskich tur- 
niejach nie wygrywali) i Francją 
Nie możemy jednak z występu na
szych siatkarzy w Moskwie być w 
pełni zadowoleni, gdyż np. praegra-

Rumunami z którymi Polacy 
walczyu zwycięsko w Paryżu w 
1956 r. mogła chyba być do unik
nięcia.

Drugim akordem aezonu jesien
nego były dla naszej siatkówki 
Igrzyska Akademickie w Paryżu. 
Zakońcsyły się one pełnym aukce- 
jem -drużyny kobiecej, tyita bar- 
daiej cennym, że aespół Polaki skla- 
ósl się w xaiadtle z zawodniczek 
Jednej tylko klubowej drużyny ml. 
ztrza Polski AZS AWF W-wa, a 
miot za przeciwników aktualnie naj
lepszą reprezentację : Rumunii oraz 
odmłodzony wprawdzie ale groźny 
nadal zespół CSR,. (pozostałe S re
prezentacje . nie pokazały siatków
ki z prawdziwego zdarzenia).

Folki zdobyty w Paryżu zloty me
dal, nie oddając owym przeciwnicz
kom nawet Jednego zeta. Akade- 
mlczki zademonstrowały świetne 
wyszkolenie techniczne, duże zgra
nie zespołu, bardzo silny I skutecz
ny atak prawie wszystkich zswod- 
nlczek 1 mądrą grę w obronie.

Siatkarze, reprezentowani w Pa- 
ryi u przez zawodników czterech 
AZS-ów stanowili w pewnym sen- 
®e, , 10-procentową reprezentacje 
Polski. Mając za przeciwników, i 
wyjątkiem ZSRR 1 CSR. prawie pel- 
n.? rePre™ntacje Rumunii i Bułga
rii, zajęli II miejsce, ulegając tvlko 
Rumunom (w ostatnim meczu 
Igrzysk) 1 to niestety raczej przez 
swoją słabszą grę, niż doskonałą 
przeciwników. Ponownie wlęe w 
tym roku Rumuni są zespołem, któ
ry nie pozwala wydać naszym siat
karzom w pełni dobrej cenzurki.

Obeenle siatkówka ha»a podzieli-
•P? J*kby na trzy fronty 

równocześnie, a liesąe paryski wy- 
JLiL nawet na ezteryfronty.

debiut w Bukareszcie
N» pierwszy ogień poszedł debiut 

dwukrotnie w 
~..?óe’lc e x 11 reprezentacją Ru- 

tych opowiada 
k™2'v?,ilc eWPSV członek Za- 

rządu PZSiatk. T. Brzósko.
— Po raz pierwszy Rumunia I Pol

ska wprowadziły do akcji swoje ze- 
tKny-B-.p"y “y"1 Rumuni wysta
wili drużynę młodzieżową, która ma 
fpóF^c^ *-
wimlfim™ trudności z zesta- 

odpowiednio silnej repre- 
w ««mym mniej X? 2.,czns, e «rolowi nasi siatka- 
? Paryżu, a Legia 

w stolicy 1 Os-at?ornie więc wyslallś- 
my do ,Rumunii drużynę, złożoną z 
s£»t>riny wybrreże I Pogoni nówuJ?.’ k,6,ra oorywliclę nie Od
powiadała właściwej sile naszej 11 
reprezentacji, w skład zespołu 
wchodzili: Faszcza, Zarzycki wipe.

waz’

W pierwszym meeru 
uległa Rumuflom 8:3 Wy 
13:15), w drugim natomiast 
żyła 3:2 (15:13, H:M» 11:¾ 
18:16). Oba spotkania nie bw *“* 
dobne do siebie. Pierwste suw w 
słabym poziomie, nasi 
wśżnie stremowani, zmęcżęąi 
ćie podróżą popełniali Ja 
dów, frająe grubo poniżej 
umiejętności (nawet u I WU1;’ 
tacji Polski Szolomicki), 
tomiast mogło zadowolić 
bitnych znawców 
była żywa, różnorodna 
a tym przyjemniejsza 
do naszych siatkarzy, 
statnle słowo.

W piątym secie Rttmaij -1¾¾ 
dzill Jat bowiem 
rzadko spotykaaej edpor*w«^.. 
wowej i konsekwentnej WJ' 
taku i dobrej obronie . 
kończył się naszym ?

Przekonaliśmy się, tć 
silne zaplecze, 
pełnie dobry 1 wyrównany JJJgC 
Na wyróżnienie żasłusyl! - J 
Szczepański, Kledrowlcs i .®w

W MIŃSKU I BUl>WMxtl, 
Drugim frontem obecnych S1.1,) 

pów naszych siatkarzy i «•L^jj 
były rozegrane w ' tynvJ'J« ż 
mecze reprezentacji- WMJSHjjii 
Mińsku (piszemy o nich OoMm*.,,, 
natomiast na trzecim 
czyć będą nasze ^sP^yjStitll 
jąee Jako pierwsze r,l”^ mir 
Polski w najbliższą isHtę 
peszcie z reprezentaeJzoU "’* _ 

W stolley Węgier or»*,.® Ad 
tę w Gyorgy reprezentować 
Polskę zespół kobiecy AZ® 
W-wa oraz siatkarze druH* 
oławskich. Ekipa wyjeęhdf.-.iitr 
dzie: siatkarki r-. ««"WIŁliMi 
Lenkiewicz, Czajkowski, 
Czaja, Zakolska, ; |W
nowska, AHsiak,.<FolMmPM|tr 
cialowa (trener 81¾°2¾! ti. Mą 
rzo — Kurplos, 
■lisowski, Czerski, A**®.; f. 
Michoeki, Nllinklewleę. J‘ISj,tr1« 
rowikl, Manzalek, .Kow-Ljitfj 
(trener ’ Józef Śliwką); KjHjJjjli* 
L. Michniewski i Z. 
oraz sędzia KOrwin..,,... ■ ■

Wydaja się, Jesienny, seion •ł»***!®! itet11' 
z licznymi,w ‘ tym .«WL. U«' 
nltunl krajowymi i ««*}&’ 
bowyeh seipdów 
(np. ilłtkarze. CSKM&iui fC 
Tatran oatrawa) 
nlęść wiele 8°*^-yąJwS 
nie sportu. ^001^1.27,.1)^11, 

, Wek o tytuły 
winni więc być tym ’ ćs‘. 
teresująes, gdyś

• izość ? drużyn «««j 
zawodniczki, .w: pfJJJti-je K 
bojowej. Dóbry t-WJJP sW* 
przed1 :
itwaml Eurc^y ■



PRZEGLĄD SPORTOWYKri« BW. t

Mgła na trasie
Krzewienia Kultury Fizycznej

n LENARNE zebranie Zarzą- 
”du Głównego Towarzystwa 
Krzewienia Kultury Fizycznej, 
t6re odbvlo się 19 września 

i. SWoim przebiegiem niczym 
, e nie różniło od podobnych 
nu dziesiątków i setek posie- 
;zeń związków sportowych, czy

Jnnvch instancji sporto- 
„vch na brak których nie mo-

Prz}'bvło na nie sporo star- 
Mvch działaczy, ale nie zabra- 
j-lo i nowej generacji. Nader 

■ licznie, jak na stosunki panują- 
fe w święcie sportowym, sta
rły się działaczki, które pod 
pryewodnictwem doc. Karpiń
skiej utworzyły przy Zarządzie 
Głównym TKKF specjalną Ko
misję kobiecą, mianującą się

F. C. Se villa
zwycięża
j Pucharze Europy

spadkoblerczynią w pewnej r ilość żołnierzy — członków TKKF 
mierze idei i tradycji przedwo- ~----- 
jennego Towarzystwa Krzewie
nia Kultury Fizycznej wśród 
Kobiet.

fa przecież dla nich powołano To-
warzystwo) nie przekracza nawet 
10 tys. osób.

hnnaczenle,
paradoksalnie

dopatrywające
brzmlało

się

Popełnia Etę duży błąd forsują 
z uporem obowiązek włączenia a 
programu ognisk musztry i gim
nastyki, Jako podstawowych ele
mentów pracy. Taka ..perspekty-

zebranvmarP*^Ska I
zebranym pewien oczywisty, I nych z tym urlopach. Gdzie jak 

dziwnie niedostrzegany I a|e w Polsce najtrudniej
działaczy snnrto^-rh ?rqanlzować. ?port 1 wychowanie 
uŁididuy sportoA.-cn [ fizyczne w Jesienno-zimowej porze 

, p r z e w a g 1 1 i c z e b- I -przecież najubożsi jesteśmy w zi- 
j kobiet w polskim !’,10We Obiekty sportowe!), ' a naj- 

| społeczeństwie, a równocześnie ' le) latem- A "rl0P>- «z.

ale 
przez
fakt.

wręcz odwrotną p r o- i ft KAZAŁO się. że mimo pozorów 
porcje ieżcli chnriri n dan ! , 1 Ple.knych przepowiedni, naj-
h ł j ę jezen cnoazi o stan „nkazą irudnością w rozkręceni : 
ilościowy kobiet i mężczyzn. . działalności TKKF (czyli w organi- 
czynnie uprawiających wreho- , i?'’!1 prowadzeniu ognisk: |est 
wanie fizyczne i' sport. Zaiste. • ,'T® « ►
pod tym względem niewiele nas ; c z n ł e, codziennie; po- 

1 ’ ” kolo- ' święcić część swojego wolne
go czasu na organizowanie

- i ogniska. Nie jest to sprawa pro-
To wystąpienie wniosło w ob- s,a- Heż kłopotów j zabiegów wv-

dzieli nawet od krajów 
nialnych.

cholopk
ne) sytuacji ,.psy- 
może tylko odstra*

szvć ludzi od wstępowania w sze
regi TKKF.

Jak najwięcej swobody dla ini
cjatyw terenu, bo przecież tam 
najlep:?i wiedzą na jakie formy 
jest rlzi-iaj zapotrzebowanie. W 
Sopocie na przykład chcą zaciąć

। go orl konkurs.i na najładniej z.bu- 
| dowaneco mężczyznę. św ietnie! 
i Gdzie indziej zakładają zespół ta

neczny Tez bardzo dobrze.
Od form najprostszych I najbar- 

! dziej atrakcyjnych, oczywiście na
początku działalności, zależy roz- i __ t _ __ .
wój TKKF, a rac^'j powszechnej < Jan Kubtilski na trasie jednego

I kultury fizycznej w naszym kraju. I 2 etapów Sześciodniówki
St. Bardyn I rot. cap

i radv nieco życia, ale poza tvm : macn , 'Hoclażby przeprowadzenie • . - • jeunel wyc ieczki. A w ognisku ta- I
charakteru i kich wycieczek 1 różnych innych 
gorsze nie ■ form musi być po kilkanaście na 

। miesiąc. bo Inaczej przestanie 
, ono żyć. przestanie być pożytecz-

zebranie nie miało 
odkrywczego, a co
dało odpowiedzi na podstawo-
we pytanie: 
prawdziwe

„W jakim stopniu
są

władz GKKF, : 
poważny rozwój

zapewnienia 
zapowiadające 

j działalności
TKKF w przyszłym roku?"

Spróbuję więc na jwięk-
szym skrócie przedstawić swój 
pogląd na tę sprawę.

sytuację
innżna lapidarnie

MADRYT. W pierwszym meczu ___ ___ ______ t_
pHkarskim o Puchar Europy rn- Lzaś Jak na lekarstwo, 
^granym w ?pvl)li miejscowy Generałowi? to Zar 
zespół 'Seviila pokonał drużynę I TKKF w Warszawie i 
portugalską Benefica z Lizbony j Jewódzkie TKKF we 
31 (0-0). Spotkanie rewanżowe । województwach. Inac

Towarzv- 
iry Flzy* 

określić
:: generałowie Już są, żołnierzy

odbędzie się 2fi bm.
ZURYCH. Piłkarze 

ikl»co Hajduka ze
jugosłowlań-

Splltu bawili

rrvckl mecz z miejscową drożyną 
Śpi \ettp Zwyciężyli gospodarze

wszystkich 
ij mówiąc

aparat zarządzania Towarzystwem 
już powstał I działa. Niestety, owo-
ce działalności są

100 ognisk

Powody „deficytu" działaczy są 
różne. Niektórzy na przykład chęt
nie porllęllby się tej pracy, ale... 
odpłatnie, bo ..jak w Polsce za 
wszystko się płaci, to dlaczego Ja 
mam harować za darmo?", wresz
cie poważna grupa działaczy boi 
sle sparzyć Jeszcze raz:

„Dość jut młelMmy ,, limitowa
nia" i ,.planowania'*, a kto nam ia- 
r^cty, że w TKKF „nie odrodzę” 
się dawne metody?"

Lecz najważniejszy powód tkwi 
w NIEDOSTATECZNEJ LICZEBNO
ŚCI AKTYWU SPORTOWEGO W 
OGÓLE oraz zaangażowaniu przy* 
tłaczającej WIĘKSZOŚCI tego akty* 
wu w KLUBACH I ZWIĄZKACH 
SPORTOWYCH.

Czy Jest wyjście z tej sytuacji?

JEST, ale pod warunkiem DO
GADANIA si® I ścisłego WSPÓL- 
ok-oio j DZIAŁANIA Zarządu Głównego 

nnlza- TKKF z centralami Związków Spor- 
--  ■ -- srlko- towych, Zarządów Wojewódzkich 

,.pn jerlnyni lub pn ! TKKF z okręgowymi związkami I 
K-h”). Łącznie wlec i organizatorów ognisk z działacza- 

— mi miejscowych klubów. Bez po-

4 R

Dokończenia ze sir. 7
Liga
innym nastawieniem. Górnik 
— mamy nadzieję — pójdzie 
do walki na całego, bo nie ma 
doprawdy nic do stracenia, a 
zyskać może przodownictwo, 
Gwardia — mająca 3 mniej 
stracone punkty, myśleć chyba 
będz e przede wszystkim o 
utrzymaniu swego stanu po
siadania.

Takie są nasze przypuszcze
nia. Chcielibyśmy, żeby się one 
sprawdziły. Bo gdy i Górnik 
i Gwardia dążyć będą do wy
kazania wyższości nad prze
ciwnikiem za pomocą zdecydo
wanego zwycięstwa i nie będzie 
Im zakrzątać umysłu „własne

bezpieczeństwo”. Stadion Slą»- 
ki może być arenę naprawdę 
emocjonującego pojedynku.

Co zapowiadają 1 jak «ię ezU- 
ją zawodnicy Górnika i Gwar
dii przed tym spotkaniem pi- 
szemy na stroni® 4.

O MIEJSCA W ŚRODKU 
TABELI

Różnie*' wzrostu jest olbrzymi* 
Maty, krepy opalony na brąz 
cli 'ilęga lB6-centymetrowemu 
Skandynawowi niewiele wyżej, nią 
do piersi. Samopoczucie Polak* 
musi n* tym cierpieć i powodować 
kompleks, który też ujawnia etę 
na; początku gry, ,t

.MY, ASY, ASY-

Drugi 
dublet medalowy

polskich sztangistów

mocy [ wzajemnego współdziała
nia TKKF nieprędko ruszy z miej- 
•sca.

Entuzjaści masowego wychowa^ 
nia flz.ycznego niechętnym okiem 
patrzą na działaczy klubów. I od
wrotnie. Działacze klubów widzą 
w TKKF niepożądanego partnera 
w podziale pieniążków, przezna- 
czanvch przez państwo dla spor
tu. Ale w gronie rozsądnych I od
danych Idei kultury fizycznej lu
dzi do głosu musi dojść rozsądek, 
a przede wszystkim poszanowanie 
dobra społecznego.

DRUGĄ, główną przyczyną prze
wlekłej słabości TKKF są roz-

bleżności poglądów, w Za-

KATOWICE, 20.9 (tel. wł.). Z wlei-

rządzie Głównvm. Jeżeli chodzi o 
program działalności ognisk.

przebieg walk popołudniowych

rii tej występował obok
u: igf reprezentant, brązowy - nie-; 
daIHta z Melbourne Zieliński, spe-

wyrilk po 102,5 kg.
Rosjanin pr trzecim

cjalista w Czepuł-
l<owsl<i wyliczył sobie, że musi wy
przedzić Zielińskiego w wyciska- ■ 

.nu o 7,5 kg. Obliczenia nie zawio
dły go i taką Istotnie zdobył nad 
Zielińskim przewagę w pierwszym 
beju, ale jak się okazało późnie] 
nawet I ta przewaga mogła mu nie ■ 
wystarczyć, bowiem... ale trochę 
cierpliwości.

W wadze lekkiej uczestniczyło 
7 zawodników. Obaj Rumuni za- 
koncryli już pierwszy bój — to

wyciąga na 110 kg.
Ostatni, decydujący

podejściu

bój, pod-

Soman
105 kg. — Wykonanie Mariana 
bezbłędne Już dalszych dwóch za
rodników zakończyło bój (Duń- 
cr-k Runge — 100 kg. Francuż 
Sanchez — 105». Zieliński bierzf

rzut. Czepułkowski pall pierwsze 
podejście do 132,5 kg, natomiast 
ZleHńskI osiąga za- pierwszym ra
zem 135 kg. Czepułkowsklemu nie 
udaje się podejście do 13",5 1 koń; 
czy trójbój.

Na podium pozostało więc Już 
tylko dwóch zawodników, Polak I 
Rosjanin. Zieliński ma Jeszcze dwa 
podejścia. Zanim wykona drugie 
do ciężaru o wadze 140 kg, Rosja
nin z wielkim wysiłkiem podrzuca 
ten ciężar.

Gdyhv Zielińskiemu powiodło 
się podejście, wówrzas zrównałby 
się on w\ niklom z Czepułkowsklm. 
gdyż waży mniej od Czepułkow-
skirgo.

głosów sędziów

niedużo brakowało, aby piórko- 
wlec zabrał srebrny medal ..żelaz
nemu" lekkiemu.

Czepułko^ skl, uzy- 
?rwsz> ni pońplściu

udało sie Zielińskiemu

7SRR — 375 k£
2 Czepułkowski. 
kg /117,5—102.5

1. Chabutdlnow.

Polska 325,5

Czepułkowski pomyślnie
117,5 kq. Ma więc przewagę nad 
swym krajowym rywalem tak Jak 
lego oczekiwał — 7,5 kg.

1^0. Ten sam ciężar „pall" Czepili- 
kowukl.

Na placu boju pozostał wlec Iu7 
IMko < habut iinow. któremu udoje 
Ple dopiero drugie podejście do

Rwanie. nasi reprezentam
cl zaczynają od 102.5 kg, Zieliński 
wziął ten ciężar dopiero przy dru
gim ponejsciu. Do walki wkracza 
Rosianin. przy czyni niespodztc- 
"■amr ..pali -, podejście do sztangi

Starty
lekkoatletów

W soboto (corlz. 16» 1 niedzieli’ 
(eoo?. iqj WtJZLA organizuje na 
>>t anionie Dziesięciolecia ciekawa 
impr««;-ę cj|a miodzieży pod nazwą 

. ^Łdobywamy kółka olimpijskie" 
4Rwc»rly organizowane sa dla mto- 
p;'7y roczników 1937 — 1912 " 
konKt.renciRch, nbjptych reguła 

zdobywania kółek olimpii- 
PKich. W nb. roku Warszawa przo- 

. jj^ała w tej akcji i aktyw stołe- 
•• S7n'’ nadzieje utrzymać przo- 

nownictwo również w ’ tym roku. 
. ^a.eżeć to będzie Jednak* od zain- 

frasowania klubów | samej mło- 
to imprezą. Zgłoszenia do 

zawodów będzie przyjmować Ko- 
106« Sędziowska w sobotę w godz. 
i, , 15.30 na Stadionie Dziesięciolecia.

100—1 Roman.

27^5 ks (too —97.5—not, 7. Bnn- 
e. Pania — 322,5 ka (100—95 —

Zygmunt Weiss

NRF zwycięża
w Sześciodniowe©

Polacy na 5 miejscu
SPINDLEROWY MŁYN, 20. 9. (tel. wł.). „Sześclodniówka mo

tocyklowa — nieoficjalne mistrzostwa świata w konkurencji ratdo- 
wej" została zakończona. Główną nagrodę tzw. Międzynarodową zdo
była drużyna NRF i kraj ten ma prawo pierwszeństwa organizacji 
przyszłej „aześclodnlówld". Polacy startowali tylko w konkurencji 
o Srebrną Wazę. Zespół A w składzie: żurawl.cki, K.nas, Paluch, 
I Kuroczko wylądował ostatecznie na 5 miejscu, co Jest bezsprzecz
nie poważnym sukcesem naszych motocyklistów, Jeżeli się weźmie 
pod uwagę niezwykle trudne warunki, w Jakich odbywała »lę im
preza w Spindlerowym Młynie. Zespół B w składzie: Malec, Poto
cki, Kubalskl, I Kub«kl n» «kutek odpadnlęc a aż trzech zawodników 
znalazł się na 15 miejscu. Ogółem w konkurencji o Srebrną Wazę 
startowało 20 drużyn. Bez punktów karnych pojechali w Spin
dlerowym Młynie 3 Polacy: Ssczerbakiewicz, Malec . Źurawieckl.

Zdobyli oni 3 złote medale s ogólnej liczby 21. Medal srebrny uzy
skał Kuroczko.

Trzeba podkreślić, że wpośród 
24 zespołów walczących o nagrodę 
międzynarodową 1 Srebrną Wazę 
tylko jedna drużyna — NRF za
kończyła ..weśclodnlówke” bez 
punktów karnych. Podobnej Bara
ki dokazaly także sklasyfikowane 
zespoły fabryczne: drużyny Ma*ko

Nnlwiekaze zmiany w klMyf‘ka-

towato 126 zawodników, lechall 
w gęstel mgle l podczas deszczu,

który rozmoczył rYemlłoelemle te
renowe odcinki trasy. Po połud
niu przeeteło wprawdzie padać, 
ale mgła nadal utrudniała widocz
ność. zawodnicy nie zdążali w wy- 
znaczonvm czasie na punkty kon- 
trolne. a 31 maszyn nie dojecha
ło w ogóle do mety.

Bohaterem dnia był nasz Żura- 
wleckl, który jechał Jak w tran
sie. Dzisiejsze wszystkie sprawoz
dania w prasie czechosłowackiej 
Jednomyślnie ogłaszają go najlep
szym zawodnikiem czwartkowego

etapu. Na odcinkach gdzie nawet 
najlepsi raidowcy CSR 1 NRF ła
pali punkty karno za spóźnień e 
się, Zurawieckl nadrabiał po kil
ka minut, a w miejscach gdzie 
99 proc, zawodników pchało moto
cykle pod górę po rozmokłej gli
nie — wyjeżdżał na swym Malko, 
nie podpierając się nawet nogami.

Sensacją czwartkowego etapu 
bvło odpadnięcie drugiego zawod
nika z drużyny CRS, walczącej o 
nagrodę międzynarodową — Rou- 
cki. Oficjalnie mówi się, że miał 
on defekt, nieoficjalnie jednak 
wladąmo. Iż Roucka, jadąc ekró- 
rami (co nie jest dozwolone) za
błądził w lesle i minął punkt kon
trolny czasu.

Wczesny zmrok zaskoczył wie
lu raldowców na trasie. 8 z nich, 
w tvm Paluch, bojąc się saWą- 
dzić^ zostało na ostatnim .punkcie 
kontroli czasu. Niestety, był to 
błąd. Gdyby bowiem Paluch poje
chał do Spindlerowego Młyna 
szosą I oddał motocykl do parku 
maszyn — komisja sędziowska do
puściłaby go do piątkowego etapu 
i godzinowej próby szybkości w 
obwodzie zamkniętym. Jednak ani 
Paluch, ani żaden z Jego współ
towarzyszy nie wpadł na ten pro
sty pomysł.

Na Stadionie Śląskim m* dę 
odbyć jeszcze jedno spotkanie, i 
Polonia Bytom zmierzy eię tu 
z sosnowiecką Stalą. Mecz ten 
interesuje przede wszystkim 
zwolenników Stali. Jeśli bo
wiem były wicemistrz Polski 
chce na dobre usadowić się w 
grupie środkowej, musi wyjść 
z tego spotkani* zwycięsko. 
Polonia bronić musi czwartej 
pozycji, na którą mają ochotę 
warszawscy legioniści.

Wojskowi grają co prawd* 
w sobotę, a więc w dniu, w 
którym ten numer naszego pis
ma nie dotrze jeszcze do wszy
stkich zakątków kraju, warto 
jednak spotkaniu Legii z Wisłą 
poświęcić kilka słów. Chociaż
by dlatego, by zadowolić kibi
ców warszawskich, którzy — 
jak to bywało przed rokiem— 
zaczynają znów darzyć Legię 
sympatią.

Mecz Legia — Wisła rozegra
ny zostanie n* stadioni® WP 
o godz. 16.00. W przedmeczu 
o godz. 14.30 spotka się Le
gia Ib z Lotnikiem W-wa o 
tytuł wicemistrza III ligi war
szawskiej.

W składzie napada Legii, 
tak dobrze grająeeg® z Lechlą, 
zabraknie tym razem Kempne- 
go, który w najbliższych dniach 
staje na ślubnym kobiercu. Za
stąpić go ma — jak dochodzą 
nas słuchy — Grzybowski, a 
jego miejsce w obronie ma 
zająć Słaboszowsid.

Trzeba wyjaśnić, te gra w 
napadzie nie jest dl* Grzybow
skiego nowością. Zanim bo
wiem zawędrował na pozycję 
stopera, strzelił wiele bramek 
w Legii Ib.

„STO ŁAT- — 
DLA KEMPNEGO

Krótko o wszysfen?
Koszykarze Legii 

zwyciężają w Bułgarii
SOFIA. Przebywający w Bułga- 

r! koszykarze warszawskiej Legli 
rozegrali mecz w Kolarovgradzie 
z drużvną miejscowego klubu 
wojskowego. Polacy zwyciężyli wy
soko gospodarzy 80:40 (45:16).

Bokserzy Honvedu 
przegrali z Gdańską 

Polonią

go, Więcek wygrał s Gyeneaem. 
Bronls zwyciężył Dartliga, Kimow. 
ski pokonał Tereka, Dymarkowski 
wygrał z Feherem n, Badtke prze
grał przez tko z Szakacsem II, Bor
kowski zwyciężył przez tko Groa- 
sera.

Pięściarze
Wienner Box Club 

w Warszawie

skl, Lang, Maćkowski, pańczyszyn, 
Łukomski II, Mazurek, Szymaniak, 
Karpiński, Kazanowski i Mańka.

Wskutek defektów wycofało eię 
na trasie V etapu wielu zawodni
ków m. In. nasz Kubelski. Nie
pocieszony był Malec. Jechał on 
dotychczas bez punktów karnych, 
dop'iero w czwartek na Jednym 
z najtrudniejszych odcinków „zła
pał" 4 pkt. Po przyjechaniu na 
met® miał łzy w oczach. Wyschły 
mu one Jednak szybko, gdyż ko- 
misja anulowała odcinek, w któ
rym Polak dostał punkty karne, 
a tym samym skreśliła Jemu te 
cztery punkciki.

GDANsK. W międzynarodowym 
spotkaniu bokserskim Polonia 
Gdańsk pokonała budapeszteński 
Honved 10:8. Spotkanie w wadze 
ciężkiej z powodu kontuzji pięścia
rza węgierskiego czillaga nie od. 
było się.

Wyniki walk (gospodarze na pier
wszym miejscu): Glazik został po
konany przez Kurucza, Gwarys zo
stał poddany przez sekundanta w 
drugim starciu z jacko, Kanka zo
stał wypunktowany przez Pogonie-

W niedzielę, M bm., rozebrany zo
stanie w warszawie interesujący, 
międzypaństwowy mecz bokserski. 
Na zaproszenie n-Hgowej Skry przy
jeżdża drużvna Wiener Box Club 
z Wiednia, która spotka się o godz. 
12 w hali Gwardii z zespołem gos
podarzy.

Wiedeńczycy wprawdzie nie po
dali jeszcze składu, to jednak zapo
wiedzieli, że w wadze jekkośredniej 
wvstąpl wicemistrz Europy w wa
dze półśredniej, jeden z najlepszych 
bokserów europejskich — PotesiL 
Spotka się on prawdopodobnie z u- 
talentowanym młodym zawodnikiem 
Szymaniakiem. Ta walka powinna 
być najciekawsza.

Skra -wystąpi w składzie: Ostrow-

0 „Błękitną wsfęgę“ 
Wisły

KRAKÓW. IV piątek, 20 bm. roz
począł się Krakowie międzyna- 
rodowv turniej koszykówki mę
skiej o „Błękitną Wstęgę Wisły". 
Blorą w nirn udział drużyny: mi
strza Finlandii Lentopalliotto, wie
lokrotnego mistrza Węgier — Ma- 
vaq oraz Wisły Kraków 1 Sparty 
Nowa Huta.

W pierwszym dniu turnieju ro
zegrano następujące spotkania: 
Mavaq — Lentopalliotto 75:58 
(36:24), Wisła — Sparta 80157 
(30:26).

Spotkanie Mavag — Lentopalllo- 
tto stałn na b. wysokim poziomie 
technlcznvm 1 wykazało zdecydo
waną przewagę drużyny węgier
skiej.

Kary w Opolu

W ostatnim dniu SzMetcdntówM. 
w piątek rano 97 zawodników wy
startowało do krótkiego, bo liczą* 

cego zaledwie 94 km etapu. Po 
raz pierwszy świeciło słońce. Nic 
wiec dziwnego. Iż wszyscy dotari' 
do mety. , , ,

Próba szybkości na odcinku 
zamkniętym nie przyniosła zasad
niczych zmian w klasyfikacji.

Polacy w tej próbie pojechali 
pewnie i szybko, Jak wyścigowcy, 
Kuroczko „wykręcił0 nawet Jeden 
z najlepszych czasów — prawie 
100 km na godzinę.

Wieczorem odbyła sle uroczy- 
Rtnść wręczenia nagród 1 wielka 
międzynarodowa impreza raidówa 
została zakończona. Wrócimy Jesz
cze do niej niejednokrotnie, bo 
wiele spraw trzeba szerzej wyja
śnić i wiele wniosków przemyśleć 
i dokonać oceny wyników.

W. Korycki

Piłka nożna
I LIGA

W sobotę graJa:
Legia W-wa — Wisła Kraków o 

godz.. Hi na stadionie CWKS <Ko- 
"rucIi Chorzów’ — Budowlani Opo
le o godz. 16.30 (J. Haselbusch z
Warszawy). 

W niedziele grają:
ŁKS Łódź — Górnik 

nodz. 16 (Fronckowski 
na)' «X 1polonia Bytom — Stal

Radlin o 
z Olszty-

Sosnowiec
(SperPng z Lodzi). _‘ Górnik Zabrze - Gwardia W-wa 
o godz. 16 (Koczner z Gdańska).

Lech Poznań — Lechla Gdańsk 
o godz. 16.30 (Pawlik z Zagłębia).

Grupa południowa.

W sobotą grają:

Tenis
Warszawa. — Torwar. Dalazy ciąg 

meczu Polska—Szwecja, początek 
gier we wszystkie dni o godz. 15.

Tenis stołowy

Grupa IT.
Pogoń Szczecin — Kujawiak Wło

cławek o godz. 16.30 (Halama z Ka
towic).

Flota Gdynia — Warta Gorzów 
o godz. 11 (Kamiński z Katowic).

Grupa III.
Unia Racibórz — Wawel Wirek 

o godz. 13'30 (Hanuslak z Wrocla- 
W Victoria Częstochowa — Lubll- 
nianka o godz. 16 (Paslersk! z Wro-

Grupa IV.
Unia Oświęcim — Włókniarz Pa

bianice o godz. 16 (Handtke z Po
znania).

Legia Krosno — Ruch Radzion
ków o godz. 16 (Holyst z Warsza-

I LIGA: sobota: Skra W-wa— 
Sparta Łódź, AZS Gliwice—Craco- 
via, Burza Wrocław—Start Gdynia. 
Niedziela: Sparta W-wa—Sparta 
Łódź o godz. io w lokalu Sparty 
przy ul. Wybrzeże Gdyńskie 2, Sie- 
mlanowiczanka — Cracovia, Slęza 
Wrocław—Start Gdynia.

II LIGA. Grupa I: Start Cho- 
rzów—Sygnał Lublin, Warszawian
ka—LZS Piast Lublin o godz. 17 
w sali przy ul. Mińskiej, (RKS Dru 
karz), Gwiazda Bydgoszcz—Błękit
ni Stargard, Blask Poznań —Start 
Pabianice. Grupa II: AZS Lublin — 
Stal Tarnów, DKS Łódź—Noteć 
Mątwy , AZS W-wa — Agroclub 
Szczecin.

OPOLE, 20.9. (tel. wł.). Od dłuż
szego Jut czasu w Opolu mówiono 
o nleeportowym trybie tycia pra- 
wo-skrzydłowego Budowlanych O- 
pole — Mlelnlczka. . Słaba forma, 
wvkazvwana w meczach mistrzow
skich, "absencja na treningach spo
wodowały, że miarka się przebrała 
I kierownictwo sekcji piłkarskiej 
postanowiło ukarać Mlelnlczka sze
ściomiesięczną dyskwalifikacją. Za
rząd klubu w ubiegły czwartek ka
rę tę zatwierdził. Równocześnie też 
rozpatrywano sprawę niesportowe- 
go trvbu życia zawodnika Olhiń- 
sklegó. Ten ostatni ukarany został 
trzymiesięczną dyskwalifikacją z 
zawieszeniem na pół roku.

OPOLE, 20.9. (tel. wł.). Piłkarze 
Budowlanych Opole rozegrali to
warzyskie spotkanie z trzeclollgo- 
wą drużyną Stall Zawadzkie. Mecz 
zakończył się zwycięstwem Bu
dowlanych w stosunku 6:3 (1:0).

Ośrodek St. KKF 
otwiera podwoje

1 października
Ośrodek Wyszkolenia Spor

towego przy Stołecznym Ko
mitecie Kultury Fizycznej roz
poczyna z dniem i paździer
nika br. naukę pływania na 
basenie, oraz zajęcia na salt 
gimnastycznej (gimnastyka, 
siatkówka, koszykówka).

Zajęcia prowadzone będą 
przez wykwalifikowanych In
struktorów w oddzielnych 
grupach dla dzleel, młodzieży 
i dorosłych.

Zapisy I Informacje w 04- 
rodku Wyszkolenia Sportowe
go, Warszawa, ul. Rozbrat 26 
pokój Nr. 50 w godz. od 9.00 
do 18.00 Ul. 8-56-13.

Piłka ręczna

Garbarnia Kraków — AKS Chó
rów o godz. 16.30 (Buciaj z -W ar-

PÓŁFINAŁY MISTRZOSTW 
JUNIORÓW

Śląsk — Kraków o godz. 11 (Strze- 
I lecki z Rzeszowa).

Wrocław — Bydgosiez o godz.

W plerwtzyń «ecie Schmidt 
ńanuje na korcie niepodzielnie. 
Cxasim tylko udaje sie Llclsowi 
odbić pitkę, a przy stanie 3:0 dla 
Szweda nasz mistrz staje się au- 
tersm niepojętego wręcz wyczynu: 
zdobywa ze swego, Jakże słabego 
serwisu suchego gema. Mimo wojl 
przypomniała ml się chwila z de
bla w Wlmbledonle, kiedy Licie 
grając ze Skoneckim właśnie prze
ciwko parze Schmidt — Davids- 
son .wvgrai dwa razwswój serwii, 
bo Szwedzi®-jak potem oświadczy
li nie umieli sobie poradzić z nie
zwykłym dla nich serwisem Polaka. 
Zwłaszcza Schmidt, który z zasa
dy nie gra mlitta, bo nie umie so
bie radzić ze słabą piłką.

Przy stanie 5:1 i serwisie Szwe
da, składającym się niemal z sa
mych „asów" — Licis zmienia tyl
ko polo odbioru, podnosząc do gó
ry rakiet* na znak, że piłka była 
dobra I ulega 1:6, Pierwszy set 
trwał zaledwie 16 minut

Korzystając s ok*z& prjeiy- 
łaniy Kempnemu $ w imieniu 
naszej redakcji, serdeczne p^ 
zdrowienia, Zyczymu mu nie 
tylko wiele szczęścia na nowej 
drodze życia, ale i zawsze tak 
dobrej gry 1 koleżeńskośd, ja
ką wykazał podczas meczu z
gdańską Lechią.

Przesądzony jut został los 
poznańskiego Lech*. Klamka 
zapadła po środowym zwycię
stwie Legii nad Lechlą. Papie
rowe wyliczenia wykazały bo
wiem, że poznaniacy mogli 
myśleć o uratowaniu »ię od 
spadku pod jednym, zresztą 
mało prawdopodobnym warun
kiem — przy ich równocze
snych 4 zwycięstwach, rywal® 
musieliby jlbnieść 5-6 porażek. 
Dziś już wszystko przepadło. W 
meczu z Lechią Gdańsk ~

LICIS PRZEZWYCIĘŻA 
KOMPLEKS „NIŻSZOŚCI1*

Llels, który mimo Iź wrócił do
piero w piątek rano z uciążliwej 
kilkudniowej podróży Dubrownik 
— Warszawa, nie stracił nic ze 
swego refleksu 1 nie zrezygnował 
z walki. Mistrz Polski w drugim 
secie-stawi® zacięty opór. Jest on 
co prawda chwilami zupełnie bez
nadziejny, bo Szwed, grając bez 
najmniejszego wysiłku zamiata oo- 
słownte linie kortu swymi śmigły- 
mf piłkaml, ale przynoei owoce.

Przy etan!® 2:0 dla Schmidta Ll
els wygrywa swój serwis; przy 
stanie 5:1 wygrywa serwis prze
ciwnika I zaraz potam znowu swój 
własny. Jut już 5:3 I serwis Szwe
da. Serwis, Jakiego nie oglądali
śmy Jeszcze w Warszawie. Ten 
spokojny, zimnokrwisty chłopak 
ma atom w dłoni. To jpż nie są 
bomby — to są strzały, przeszy
wające powietrze I ryiąte ziemi® 
kortu. A mimo to Llels urywa mu 
jureze jeden punkt, wygrywając 
po raz drugi — rzecz niewiary
godna! — urwis przeciwnika.

Teraz jednak Szwed ma ’ dość 
„żartów". Narzuca grze szalone 
tempo i kończy seta, wygrywając 
spotkanie Jedną ze swych wspania
łych piłek. Wynik Jednak tego se- 
ta S-A -r Jest bardzo, honorowy dla 
Llels* I daja ponownie świadectwo 
niespożytej zaciętości, dzięki któ
rej wywalczył już kilkakrotnie nie- 
spoddawana aukeuy.

EMOCJE NA SOBOTĘ
I NIEDZIELE

W sobotę program meczu Pol
ska -- Szwecja przewiduje gr® 
podwójną Piątek, Radzio — Ros- 
berg, Johansson. oraz pojedynczą 
Skoneekl — Bosberg. Zanosi się 
na to, że ’ śtan gier po dniu ju
trzejszym będzie wynosił 2:2 1 że 
dopiero niedziela przyniesie roz- 
atrzygńięcl®. ’ W niedziel® bowiem 
spotyka się Johansson z Llcisem, 
a na deser odbędzie się spotkanie 
dwóch asów — młodego 1 wetera
na! Schmidt — Skonecki. Począ
tek gier o godz. 15.00.

E. Cung®

Paryż

znaniacy walczyć mogą 11 
ko o tytuły... moralne.

RUCH ZAGROŻONY 
DEGRADACJA!

tyl-

Nad brzegiem przepaści snaj- 
duje się również chorzowski 
Ruch. To prawda, że niemal 
wszyscy skazują obok Lecha, 
na zagładę radlińskich górni
ków. Ale... walka Ruch — Gór
nik o prawo dalszej ligowej 
egzystencji jeszcze nie skoń
czona. Oczywiście teoretycznie. 
Górnik ma do rozegrania je
szcze 5 spotkań i jeśli wszy
stkie wygra, uciuła 19 pun
któw. Ruchowi pozostały tylko 
trzy mecze i możliwość zdoby
cia 6 punktów. Rachunek jest 
więc prosty. Jeśli Ruch prze
gra wszystkie 3 spotkania, * 
Górnik wygra choćby 4 — z 
I ligi... spadnie Ruch Chorzów.

W tej sytuacji najbliższe po
jedynki tych drużyn mogą du
żo, a nawet wszystko wyjaś
nić. Jeśli Górnik przegra w 
Łodzi s ŁKS, a Ruch pokana 
u siebie Budowlanych Opole— 
do n ligi spadnie definitywnie 
Górnik Radlin.

cl*. Polacy wygrali mee®, walcząc 
wyraźni® bez wysiłku. Mimo to 
również 1 w bm spotkaniu dała 
ale zauważyć nie najlepsza forma 
Rydza, który przegrał aż 2 walkL

W ćwierćfinale sprawa nie była 
już tak tatwa. Chociaż w meczach 
z Belgami i ‘Anglikami Polacy nie 
stali na straconej pozycji. Mieli
śmy podstaw® sądzić, że z Belgią 
odniesiemy zwycięstwo choćby na 
tej podstawie, że 2 lata temu po
konaliśmy Ją 11:5. Ale sytuacja na 
planszy ochłodziła nasz optymizm, 
gdyż Rydz nadal walczył znacznie 
poniżej swoich możliwości, z małą 
precyzją i atakując dość szablono
wymi akcjami. Bardzo słabo spisy
wał ei® również Jaroń.

Polacy niepotrzebnie spieszyli 
sl« na planszy, chcąc jak najszyb
ciej zakończyć swe walki. Pośpiech 
nigdy ni® sprzyja dokładności i 
dlatego w kilku wypadkach przy 
stanie 4:4 decydujący glos I ostat
nio trafienie należało do Belgów, 
którzy lepiej panowali nad szym 
temperamentem 1 nerwami. Belgo
wie dość szybko, uzyskali prowa
dzenie 6:2 i przewagę tą trudno 
Już było potem zniwelować. Pola
cy wyciągnęli Jeszcze wprawdzie 
na 5:B, ale gdy Jaroń uległ Belgo
wi Aehten 2:5, mecz był Już definl-
tywnie przegrany. 

' Przeefw Anglii drużynie,

ROZSTRZYGNIĘCIA 
W H LIDZE

*
startach w Brukseli 1 Sztok- 

noimi? lekkoatletów naszych czeka 
niedziele wyjazd do

‘ Oclbedzie się tam doroczny 
tś । n2 Przelał o nagrodę dzlen- 

' ■•Rude Pravo", na który wy- 
Płon^a^ K,erlewlcz» Kuchnlewski i

PaspiT> Jest Już również wy- 
it® . f 0 ekipy, złożonel zc 

"^«wsklego. Proskego, Gra- 
r,. " e^° * Radziwonowicza. któ-

• w dniach od 25.9 do 1.10 Arez- 
nar,11.w zawodach, organlzo- 
n“pych w Kolonii. Wuppertalu l 
“Hlsburgu. Ekipa ta wyjedzie z 
)oL- u, niedzielę lub poniedzla- teK. (zg)

' 3 lekkoatletyczne rekordy 
Wioch
lekkoatletycznych mi-

«)r,Orr' te£r0 kraju. Włoszka Savo- 
Wioch poprawiono trzv

U 1 Ppebiegła 400 m w 59.0. a 
\-larO5iae7ka Giardl wygrała sko’- 

wynikiem 1.63 m. Trzeci 
t»A« , 'Stanowił w rzucie oszcze 

PRAlre2Cre
, Skoczek czechosłowacki

nv « • który nie został wyz.naczo- 
lekkoatletyczny 7P^rawn w Pradze o 3 cm rekord 

h j l skoku wzwvż. Uzyskał on 
' dobry wynik —* 2,06.

Stal Rzeszów — Wawel Kraków 
o godz. 16.30 (Zubcow z Warszawy).

Włókniarz Chełmek — Cracovla □ 
godz. 16.45 (Doleczek ze Szczecina).

W niedziele grała:
piast Gliwice — Concordia Knu

rów o godz. 16.30 (Bilewicz z Po- 
"stal^Mleiec — Naprzód Llplny o 
godz. 16.30 (Roik z n,

Szombierki Bytom - Broń Ra- 
dom o godz. 16.30 (Urbański z Bjd 
goszczy). Grupa pdinocna.

(Gorączniak z Poznania).

Hokej na trawie

16

I liga. Lech Poznań—Polonia 
Środa, Start Gniezno—Stella Gnie
zna CWKS Poznań—Slemianowi- 

•. ....z,— Gniezno — Rze-
Warta Poznań—czanka, Włókno 

mieślnik W-wa, 
AZS Katowice.

ruń o godz. 17 (Biernacik z Kra- 
^^awisza Bydgoszcz — Callslą o 
godz. 17 (Sikora z Zielonej Góry).

W niedziele grają: _ło nvłl.

Bzura Chodaków — Chrobn S^recln o godz. 16 (Marszol z Ka- 
towic).

■ o WEJŚCIE DO II LIGI 

Grupa I*

Ollmoia Poznań - P" 
o godz. 11 («ber z Katodę). 
RXmo godż"‘f6 (Kania z Kato- 

i wic).

II liga. Grupa południowa: Gór
nik Siemianowice—-AZS Częstocho
wa Stal Sosnowiec—Sparta Raci 
bórz, AZS Kraków—Piast Gliwice. 
Grupa północna. AZS Poznan—LZS 
Rogowo. AZS Szczecin - Zryw 
Gniezno. Lechią Gdańsk—LZS 
Grudziądz.'

Rugby
DKS Grochów—Start Łódź o 

»odz. U w Parku Skarzysżewskim. 
Górnik Kochlowlce—Górnik 
wice, AZS Gdańsk—Czarni Szcze
cin. Mecz AZS AWF W-wa -- Gór
nik Dvmitrow został przełożony z 
powodu udziału zawodników Gór
nika -w reprezentacji Śląska, która 
udała się na mecz do CSR.

Boks

LIGA ŻEŃSKA. Cracovia—Górnik 
Świętochłowice o godz. II, Stal 
Chorzów—Włókniarz Łącznik o 
godz. 10, Budowlani Gogolin—GK9 
Wybrzeże o godz. 14.

LIGA MĘSKA: Stal Chorzów— 
GKS Kybrzeże o godz. 11, Stal Ku
źnia Raciborska—AZS Katowice o 
godz. 16. LZS Folwark—Kolejarz -o 
pole o godz. 16, Varsovia—AKS 
Chorzów o godz. 11 na boisku A- 
gricola, Budowlani Groszowice— 
CWKS Śląsk Wrocław o godz. 18, 
AZS WSWF Wrocław—«parta Ka
towice o godz. 11

O WEJŚCIE DO LIGI. Kobiety 
Mistrz Szczecina—mistrz Opola, 
Kraków — Katowice. Mężczyźni: 
LKS Szczepanowice—Rzeszów. Ka
towice—Krowodrza. Łódź miasto — 
AZS Poznań, Zryw Żychlin—Nysa 
Kłodzko.

Florecistki Włoch 
zdobyły w Paryżu

żużel

Warszawa. Warszawa—Poznań y 
sobotę o godz. 19 w hali Gwardii 
(Kasków— Wł. Twardowski).

Skra W-wa—Wiener Amateur 
Boxverband (Austria) o godz. 12 w 
sali Skry przy ul. Wawelskiej 5.

I LIGA. Śląsk Świętochłowice— 
Polonia Bydgoszcz. Włókniarz Czę- 
jarz Łódź—Kolejarz Rawicz, Gór
nik Rybnik—Slęza Wrocław 
stochowa—Legia W-wa, Tramwa-

II LIGA- Ostrovia—Gwardia Ka
towice, Stal Rzeszów—Stal Gorzów, 
Skra w-wa—Unia Leszno o godz. 
16 na torze Skry przy ul. Wawel
skiej :.

Podnoszenie ciężarów
Katowice. Dalszy ciąg mistrzostw 

Europy.

Pływanie
Łódt. W sobotę 1 niedziele mię

dzypaństwowy mecz PoLska-NRD.

złoty!
PARYŻ, 20.». (»•!. wl.).
W rozegranych w piątek fina

łach turnieju drużynowego we 
florecie kobiet triumfowały .Włosz
ki, które pokonały Austrie 9:2, 
Rumuni, »:7, a następnie w meczu 
o złoty medal zwyciężyły. NRF 9:4. 
Drużyna włoska walczyła w skła
dzie: Predaroll, Colombettl, Cam- 
ber I Bertolotti.

W walce o trzecie miejsce epot- 
kaly sle Austriaczki oraz Rumun
ki, zwvctęży!a Austria 9:4, przy 
czym najlepszą zawodniczką, była 
bodaj najstarsza ze startujących 
florecistek Mlller-Preis. Zresz
tą nie tylko w tym meczu, ale we 
wszystkich spotkaniach finało
wych, niemłoda Już Austriaczka 
spisywała się bardzo dobrze.

Florecistki Austrii były w piąt
kowych finałach dużą rewelacją 
i zabrakło im dosłownie łutu 
szczęścia, do zdobycia tytułu mi
strzowskiego.

Przegrały one 7:9 z Włoszkami, 
ale była to przegrana raczej pe
chowa. przy czym decydującej o 
losach spotkania walce Mlller- 
Preis przegrała z Włoszką Cam- 
ber. Również dość pechowo Au
striaczki przegrały z Niemkami 
* ^Klasyfikacja floretu kobiet: 
1. Włochy. 2. NRF, 3. Austria, 
4. Rumunia. 5. ZSRR, 6. Anglia, 
7. Francja. 8. Irlandia.

W sobotę rozpoczyna się turniej 
indywidualny we florecie kob'et, 
w-którym startuje 75 zawodniczek 
m. I. 2 Polki Julito i Migas. Już 
w pierwszej eliminacji obie na
sze reprezentantki nie będą miały

medal
łatwego zadania, bo wylosowały 
dość groźne przeciwniczki. Julito 
walczyć będzie m. )n. z Węgierką 
Relse, Angielką Bailey, z Flesch 
(Luksemburg)® Rocero, (Hiszpania) 
i Ciarkę (Irlandia). Migas ma w 
swojej grupie Ańglelke Glen, Ro
sjankę jepulową, Francuzkę Le 
Blanc, Dunkę Mahout, Hojendepkę 
Van Es oraz Irlandkę Doley.

Z każdej grupy do następnej 
rundy kwalifikują, się P® 3 za- 
wodnlczkl, mamy więc nadzielę, 
że w tych trójkach znajdą sle 
również | nasze reprezentantki.

J. M.

4 Wydawnictwo 
„PRASA SPORTOWA»’

Redaguje Kolegium w składzie: 
Grzegorz Aleksandrowicz (sekre
tarz redakcji), Lech Cergowakl, Ed
ward Strzelecki (redaktor naczel
ny), Witold Szeremeta (sekretarz 
redakcji), Jerzy Zmarzlik (zastęp- 
ca naczelnego redaktora).

Warszawa, Mokotowska 21, III p. 
Telefony: Centrala MIKI 1 84242 oraz 
bezpośrednie — Redaktor Naczelny 
i Sekretariat — 89116, Sekretarz Re
dakcji — 82604, Dział Sportu — 
89106, 89666. Redaktor Naczelny
przyjmuje w,dni powszednie w godz. 
12—13.

Zakłady Graficzna 
„Dorr.u Słowa Polskiego" 

Zam. 5361-B B-15

Kilka meczów ostatecznych 
rozstrzygnięć odbędzie (ię w 
II lidze.

GRUPA POŁUDNIOWA: N* 
czoło wysuw* się tu sobotni 
pojedynek Cr*covl( a Włóknia
rzem Chełmek. „Pasiaki” gra
ją na wyjeżdzie i jeśli zwycię
żą, I-ligowe gratulacje przyj- 
mą od nas już w następnym 
numerze. Jednocześnie przegra
na Włókniarza może go umoc
nić w... dwójce spadkowiczów. 
Pozostałe mecze: Garbarni* — 
AKS Chorzów, St«l Rzeszów 
— Wawel Kraków (sobotni) 1 
piast Gliwiee — Coneordl* 
Knurów, Stal Mielec — Na
przód Łiplny, Szombierki — 
Broń Radom (niedziela).

GRUPA PÓŁNOCNA: Decy
dujący o awansie mecz roze
gra Polonia Bydgoszcz z Gór
nikiem w Wałbrzychu, podczas 
gdy jej • najgroźniejszy rywal, 
Śląsk Wrocław gości u siebie 
Pomorzanina Toruń. Oba te 
mecze, oraz mecz Zawisza — 
Calisia przewidziane zostały n* 
sobotę. Pozostałe: Polonia 
Gdańsk — Warta Pónań, Bzu
ra Chodaków — Chrobry Szcze
cin, Sparta Lubań — Mary- 
mont, odbędą się w niedzielę.

Lech.

Tenis
Nieliczna widownia, manifestu

jąc swą radość z odniesionego 
zwycięstwa, cieszy się Jednocze
śnie z następnego „dania", którym 
Jest występ Schmidta.

Już wejście na kort obu boha
terów następnego spotkania wy
wołuje różne żartobliwe uwagi.

która walczyła na • Igrzyskach w 
Melbourne w finale, zespół nasz 
wystąpił, w nieco' zmienionym 
•kładzie, £dyt Jaronla zastąpił 
Rybicki. Jak «If okazało, .była to 
zmiana' korzystna, Rybicki wal
czył ambitnie i zademonstrował 
bojowość, której brak' było pozo
stałym naszym zawodnikom. Do
brze spisywał się również. Macie
jewski, ale * oczywiście dwóch1 za- 
wodnlków nawet w najlepszej for
mie nigdy nie 'wygrało Jeszcze 
meczu przeciw całej drużynie.

A u nab Rydz był nadal sła
bym punktem, kilka / pojedynków 
rozegrał bardzo słabo taktycznie. 
Przy stanie 4:4 Rydz prowadził 
np. z Howardem 3-0-1 zamiast 
dąiyć do trafień obustronnych. 
Jak to się w szpadzie robL paro
wał tak niefortunnie, że dał się 
trafić 5 razy 1 walkę przegrał;

Takie błędy u tak doświadczo
nego zawodnika to naprawdę 
trudne do wybaczenia. Oczywi
ście moment ten nie podziałał na 
nasż zespół mobilizująco. Trzy 
następne walki zakończyły się 
przegranymi Polaków, a następ
nie Glos przegrywając po zacię
tym pojedynku 4:5 z Jayem stra
cił dziewiąty punkt, który Angli
kom przyniósł zwycięstwo 1 awans 
do półfinału, a dla nas oznaczał 
wyeliminowanie z turnieju.

Wyniki: Polska — Portugalia 
13:3. Dla Polski punkty zdobyli: 
Jaroń l Głoś — po 4, Maclejew- 
.ki — 3, Rydx — ,7
B.lgla <:10. Punkty: Maciejewski, 
Rvdz I Glo. — po 2, Jaroń — 0: 
did Belgii: Aehten — 3, Dehez — 
4, Pire — 2, Appart — 1. Polska 
— Anglia 6:9. Punkty: Maclejew- 
Bkl 3, Rybicki — 2, Rydz — 1, 
Gloe' — 0. Dla Anglii: Jay — 4, 
Howard — 3, Hoskyns — 1, Pel- 
ling - 1.

W .llmlnaclaeh padły ponadto 
nastfpując. rezultaty: Dania — 
USA 12:4, Włochy — USA S.-4, 
Węgry — Portugalia 9:3, Niem
cy — Turcja 12:4, Francja — 
Turcja 9:1, Szwajcaria — Norwe
gii 10:6, Anglia — Norwegia 9:6, 
Luksemburg — Irlandia 13:3n Bel
gia — Irlandia. 11:Q. Szwecja — 
Hiszpania 9:7, ZSRR — Hiszpania 
9:1. Wyeliminowane zostały: Por
tugalia, USA,. Turcja, Norwegia. 
Irlandia, Hiszpania.

Ćwierćfinały: Luksemburg ‘ — 
Szwajcaria 8:8 (wygrał Luksem- ’ 
bnrg stosunkiem 1 trafienia), 
Wiochy — Szwajcaria 9:3, ZSRR — 
Dania 11:5, Węgry — Dania 9:4, 
Anglia — Polaka 9:6, Belgia — 
Polaka 10:6, 1 Niemcy — Szwecja 
8 8 (Ntemey 2< trafienia); Szwecja 
— Francja 9:7, Francja r—-Niemcy 
9:4. Wyeliminowane zostały. Szwaj
caria, Polska, Dania i Niemcy.-

0® półfinału zakwalifikowały 
Belgia; Anglia. Luksegnburg, 

Wiochy, Szwecja; Francja, ZSRR, 
Węgry.

Imj Mrżyglód
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z boisk piłkarskich Nie ma innego wyjścia ale i nam również
Nr 145 Warszawa 21.1X.1957

KUPON
KONKURSU „16 ZAGADEK LIGOWYCH” 

P P. TOTALIZATOR SPORTOWY I PRZEGLĄD SPORTOWY 
r™-e na«teoujaca osiateczr.a kolejność drużyn w i lidze pllkar- 

Sklej oraz mistrzów '1 wicemistrzów obydwu grup II ligi po zakoń
czeniu rozgrywek w sezonie 1557 r.

J LIGA:

10

II LIGA, grupa południowa:

14 wicemistrz........................  

n LIGA, grupa północna:

15 mistrz ..

16 wicemistrz...

Nazwisko 1 imię

Adres...................................-............................ ..
Nu mgr kuponu lub banderoli
Totalizatora Sportowego na zakłady w dniu

Wvcląć wypełnić zgodnie z regulaminem 1 przesiać na adres Re
dakcji „Przegląd Sportowy", Warszawa 10, ul. Mokotowska 24, do 
dnia 4 października br.

tefc h®ez wy»»® potrzebne zwycięstwo
mówiq w Zabrzu

ZABRZE, 20-9. (dalekopisem). Nie t ności, ponieważ na chorzowskim gl-
-- * -■ — —  ------- ”• gańcie wszelki doping gmie. coraz

liczniejsze są również glosy o od
wieszenie Kowala i Pohla, o zasile-

ma w tym ani odrobiny przesady 
jes.i stanerozuny. iz na Śląsku n.e- 
dzielny mecz warszawskiej Gwardii 
z energicznie finiszującym Gora.- 
kiem Zabrze, wywołał zainteresowa- 

■ nie godne spotkania o mistrzostwo
azie z Gwardią. Co do boiska, za- 
brzame nie mieli wyboru, gdyż ich

świata. Nawet mniejsi entuziaści ' staaion me mógł pomieścić wszy- 
piłki, interesujący się n;ą tylko ..od { stkich chętnych oglądania pojedyn- 
święta", nawet cl, którzy chodzą ku Górnika z Gward.ą, "as odnoś- 
tyiko na ..reprezentacyjne” mecze. . nie zawiedzenia kary dla obu pUka-
szybko zaopatrują się w przedspize. : rzy, sekietarz klubu p. Dzienis p 
□ azy w bilety wstępu i ze skupie- . w.edział kiótko: „Nie mą mowy:
niem wysłuchują komunikatów ra
diowych o pogodzie.

-- Byle w niedzielę nie padało —

I Pod nieobecność trenera O: 
I który po meczu swych pupile

medytują kibice. Deszcz niedzielnym pojedynku

cyjme się zapowiadające. j
Jak oświadczył skarbnik Górni- ! 

: ka Zabrze p. Held. b.lety w przed |

moze i różmawlallimy z kapitanem zespo- 
iwela- I ju górniczego Marianem Olejni-

kiem.
— z Ruchem graliśmy na stojąco, ; 

czując w „kościach” pojedynek z ;
sprzedaży idą jak... woda. R°«hwy , ’iab,utka? inna rzeci,’ bardzo 
Sa^in^Uowaml aWe zdziwiony jestem beznadziejną for-mlaią zainteresowania, jakie wywo- , świetnym nie-

dc^hn
działku wszelkie kawiarniane dys- . Teraz całe nasze wysiłki »Klero-
kusje. poważne debaty w 
*a'h i pociągach, óbracają

wujemy na mecz z Gwardią. Nie ma 
innego wyjścia, trzeba ten mecz

xoł r.;cdzieliiegu pojedynku. Można wygrać I sądzę, że nam się to uda. 
z men wj a n.oskować, że chociaż! wystarczy joden rald Jankowskiego, 
kibice me są zgodni co do końco- ' znajdującego się w wielkiej formie, 

----------------— bo z napadem Gwardii sobie pora.
men w\ a n.oskować, że chociaż

'.«.ego wyniku, gdyż gros zwolenni-
wielu zago- i

Większość ji - Sugeruje więc pan, źe Górnik 
iednak pragnie tylko jednego: zwy ; zagra systemem wzmocnionej ae-
ciestwa piłkarzy z Zabrza i powrotu , fensywy. 
na Śląsk tytułu mistrzowskiego! I nic

W Zabrzu kibice mają pretensje na temat taktyki powiedzieć nie • _____ _ -r« U„ r-arr nanv" HnatV.1 do kierownictwa swego klubu, ze
, decydujące spotkanie
i właśnie na Stadionie

mogę. To jest rzecz „papy” Opaty,

'Śląskim, 
zostali po-Twierdzą że gospodarze --------

• zbawieni bardzo poważnego atutu: 
1 własnego boiska 1 własnej publiez-

który tuż przed meczem zaprezen
tuje nam swój wariant taktyczny. 
Jestem przekonany, że grać będzie
my ofensywnie, dysponując przecież 
nie gorszą od Gwardii limą napadu.

tek lekki trening, w piątek w po. 
ludnie ćwiczyli forsownie, w sobotę 
odpoczynek, a w niedzielę mecz, w 
którym wystąpią w takim samym 
składzie jak w środowym spotkaniu 
z Ruchem a więc: Kaczmarczyk. 
Floreński. Franosz. Hajduk. Gawlik. 
Olejnik. Szaleck’. Jankowski. Foj- 
cik Czech, Lentner.

Dwaj wodzowie
niedzielnej batalii

WTA STADION DZIDSIĘCIOLE- 
ił CIA wybraliśmy się we dwóch. 

Fotoreporter Warmiński robił gwar
dzistom zdjęcia, « ja zamieniłem 
kilka słów z kierownikiem drużyny 
p. Nowakiem 1 trenerem waśko. 
Od czasu do czasu kopnęło się pił
kę. A że szło to nieźle, Tomek Ste- 
faniszyn zaproponował mały zakła
dzik. Do zgody jednak nie doszło. 
Mogłem bowiem wygrać dopiero

wyniki tych meczów
J. Wyk.

Przed meczem

r * £ -

Trener Górnika Zabrze Zsoltan Opata — układa

wszystkie trzy posłałbym do siatki. 
Za często byłem świadkiem pudeł 
„jedenastki” w wykonaniu l-ligow- 
ców, aby przyjąć taki zakład z 
bramkarzem przodownika UgL Wo
łałem przeto porozmawiać.

— zagadnąłem p. Nowaka.

| PAŹDZIERNIKA

WgGRY-ZSRR

CZYNIMY zadość prośbie Czy
telników — uczestników Kon-

kursu Przeglądu Sportowego 1 P.P. 
Totalizator Sportowy na odgadnię
cie „16 zagadek ligowych” I poda- 
jemy poniżej terminarz pozostałych 
do rozegrania 3 kolejek ligowych. 
Wiemy, że właśnie te 3 kolejki sta- 
nowią „clou” całego konkursu — 

------ *- klucz do rozwiązania fra- 
zagadek. Życzymy więc 

odgadnięcia wyników 36 
których absolutnie nie

stanowią 
pującycb 
trafnego 
spotkań, 
potrzeba na żadnym kuponie wy

lecz zachować je dla «ie-

Ruch Chorzów — Górnik Z. (0:3) 
osn. — Górnik Radlin

Wisła Kraków — ŁKS Łódź
Budowlani Op. — Lechia Gd.

PT PAŹDZIERNIKA

I LIGA 
ŁKS Łódź — Polonia Byt. 
Lech Pozn. — Ruch Chorzów 
Legia W-wa — Stal Sosn. 
Lechia Gd. — Gwardia W-wa 
Górnik Radlin — Wisła 
Górnik Zab. — Budowlani

bie — a z wyników tych zestawić 
jedynie 1 dobrą tabelę J ligi i 2 
pierwsze miejsca obu grup II ligi.

Prosimy też przy kalkulowaniu 
układu tabeli I ligi wziąć pod uwa
gę również jeden zaległy mecz mię
dzy Górnikiem Radlin I Legią War- 
stawa, którego termin nie został 
jeszcze przez WG1D wyznaczany: 
musi on Jednak być rozegrany w 
październiku, przed ostatnią nie
dzielą mistrzostw.

n LIGA
Grupa południowa: 

Naorzód Lip. — Szombierki 
Concordia — AKS Chorzów 
Wawel Kraków — Garbarnia 
Cracovia — Stal Mielec 
Broń Radom — Wł. Chełmek 
Piast Gliw. — Stal Rzeszów

II LIGA 
Grupa poludniowat 

Wł. Chełmek — Naprzód Lip. 
Stal Rzeszów — Concordia 
Garbarnia — Piast Gliw.

Szombierki — Stal Mielec 
Cracovia — Broń Radom

Grupa północna:
Polonia Gd. — Zawisza Bydg.

Cslisla WKS ..Śląsk” Wrocław
Sparta Lub. — Górnik Wałb. 
Polonia Bydg. — Bzura Chód. 
Marvmont — Chrobry Szczte.

Jak grają I-ligowcy
w jesiennej rundzie

Grupa północna: 
Chrobry Szcz. — Polonia Bydg.

Śląsk” Wrocław — polonia Gd 
Zawisza Bydg. — Warta 
Pomorzanin — Calisia 
Bzura Chód. — Sparta Lub. 
Górnik Wałb. — Marymont

10 LISTOPADA 
I LIGA 

Lech Poznań — Górnik Zabrze 
Polonia Byt. — Górnik Radlin 
Legia W-wa — ŁKS Łódź 
Stal Sosn — Wisła 
Ruch Chorzów — Lechia Gd. 
Budowlani — Gwardia W-wa

PRZYPUSZCZAMY, Że wszyst- izabrsfclego Górnika, na drugiej 
kim uczestnikom naszego ' Jedehastkę łódzkiego ŁKS, a do- 

konkursu .,16 zagadek ligowych" • plero na trzecim drużynę stołecz- 
przyda się bardzo tabela zesta- nej Gwardii, którą łodzianie wy-
wioną z wyników, uzyskanych nie 
łącznie w 1 1 2 rundzie, lecz Je
dynie w 2 rundzie Jesiennej). 
Pozwoli to na tatulejsze kalkulo
wanie możliwości poszczególnych 
drużyn, bowiem obrazu^ bardzie) 
Jaskrawo formę ostatnich dni. Z 
podobną więc formą należy liczyć 
się 1 podczas 3 decydujących ko
lejek ligowych.

przedzają o pierś nieco lepszym 
stosunkiem bramek.

Grupa poludnlowai 
Wł. Chełmek — Szombierki 
Piast Gliw. — AKS Chorzów 
Concordia — Wawel Kr. 
Naprzód Lip. — Cracovia 
Garbarnia — Stal Rzeszów 
Stal Mielec — Broń Radom

Grupa północna:

belę I pierwsza niespodzianka: Ja
każ różnica w lokatach te) tabe
li w porównaniu z tabelą ogólną. 
Na pierwszym miejscu widzimy 
nie lidera mistrzostw, lecz zespól

finitywnie losy tegorocznego 
Stawka meczu Jest wjęe'opoiu. 
My w takich decydujących «,oUtU 
niaeh umiemy wykrzesać i slrti, 
maksimum wysiłku. Myilę, f. i m 
Śląsku stać pas będzie u decyd^^- 
cy zryw.

Kondycja w zespole—kontynuuj, 
Maruszkiewiez — jest na „tufai» 
Wszyscy są poza tym zdrowi iwny* 
scy pałają żądzą rewanźw z* 
kę z bytomską Polonią, w stezejól. 
nie dobrej formie Jest napaŁ Nuj 
w „dużym gazie” są obaj sknycj^ 
wi: Gawroński 1 Baszkiewicz.

Przeciw Górnikowi wystąpi'G^j, 
dia w następującym skiadzier Sta. 
źaniszyn W. Woźniak, Maruszkiw

wygrać! Wówczas nie będzie już z 
mistrzostwem żadnych kłopotów. • 
Tylko Jak to zrobić, aby zatrzeć w 
pamięci Ślązaków niefortunny wy
stęp z bytomską Polonią?

— Będzie dobrze, niech się p&n 
nie martwi — wtrącił trener ważko. 
— Na Stadionie Śląskim zagra już 
Zbyszek Szarzyński. Dobrze się czu
je i aż rwie się do piłki.

— Nie, nie można trenerze — 
odpowiedział p. Nowak. — Grać bę
dziemy bez Zbyszka. Dla mnie Jego 
zdrowie Jest ważniejsze, niż tytuł 
mistrzowski. Niech jeszcze odpocz-

jest Stadion Śląski bliźniaczo po- 
j dobny do... Dziesięciolecia- Czuć 
i się tam będziemy, jak u siebie w 
i domu.
1 — Zbyszek chyba Jednak zagra —

rzyński, Gawroński. Lewando^tj^ 
Hachorek, Zb. Szarzyński, Buźki*

i chia „wujek’’ 
sparringu gr;

plan tak- 
Z prawej

’’ Matuszkiewicz. — Na
BUKARESZT 20.9. (teJ. wł.) Po 

dwudniowej podróży pociągiem
1 sparringu grał dobrze, dzięki cze- przyjechała w czwartek do Buki? 

mu od razu inaczej poczynał sobie i-^ztu reprezentacja junloró^
1 _ „ piłkarskicn. która w meaziele óI napad. Zbyszek dodał mu „Kleju". I godz 17 rozegra międzypausŁo! 
Ś którego ostatnio w piątce ofensyw. ! ------- --- J---------- A
1 nej trochę brakowało. Najważniej

sze jest to, źe Szarzyński czuje się 
w pełni zdrowia i sil.

tyczny niedzielnego meczu myśląc „po węgiersku". _ .
jego rywal strategiczny trener „własnego chowu" Tadeusz Wa
śko. Ten nie kombinuje wiele, a po prostu każę swym piłka-
rzom grać tak, jak im wychodzi najlepiej, czyli „po polsku". 

Który z nich będzie miał rację — zobaczymy.

samo pytanie zadają zapewne na 
Śląsku piłkarzom Górnika Zabrze. 
Nikt z nas nie odpowie, że przegra. 
Można tylko stwierdzić, źe na sta
dionie Śląskim rozstrzygną się de-

wy mecz z drużyną. F.umuniL ’ 
Gospodarze mają w tym roku 

bardzo bogaty program. Spttós- 
nie z Polską rozpocznie serię me
czów międzypaństwowych?- . 29 
września juniorzy Rumunii grać 
będą w Bukareszcie z Jugosławii 
16 października w Londynie; z 
Anglią, 20 października w Brok-

BUDAPESZT, 2M. (tel. wł.). Po 
bardzo ciężkim meczu z Bułgarią, 
który kosztował kibiców węgier
skich dużo zdrowia l nerwów, re
prezentacja piłkarska Węgier spot
ka się w niedzielę z jedenastką 
ZSRR. W Sofii „fortuna” sprzyjała 
Węgrom, odnieśli oni tam pierwsze 
od 14 lat zwycięstwo, głównie dzię
ki mądrej taktyce 1 doskonałej grze 
3 weteranów: Grosiesa, Bozsika 1 
Hldegkutlego. Najbliższy mecz z 
ZSRR nie ma jut tak wielkiego cię
żaru gatunkowego, jak eliminacje 
do mistrzostw świata, więc w 
przedmeczowych opiniach węgier
skich nie widać już takiego zdener- 

: wowania jak przed tygodniem. Te-
I raz idzie Węgrom już tylko o mo-

ralny powrót do czołówki europej-
sklej. Niemniej Jednak zaintereso
wanie spotkaniem z reprezentacją 
Związku Radzieckiego Jest olbrzy
mie I 100-tysięczny Nepstadion bę
dzie chyba pełny.

Drużyna radziecka przybyła do 
Budapesztu w piątek rano w 15- 
osobowym składzie: Jaszyn, Bieła- 
jew, ogorikow, Kuźniecow, Maslen. 
kin, Kesarlew, wojnow, Netto, Ta- 
tuszyn, Isajew, Iwanow, strelcow, 
Simonlan, Iljln 1 Korotkow. o ze-

| stawieniu ostatecznej jedenastki
trener Kaczalin zadecyduje dopie-
ro przed samym meczem.

Zespół węgierski grać bedzie pra-

osunkiem nrarneK. Polonia Gd. — Pomorzanin
Dół tabeli zamyka Górnik Rad- calisia — Warta Poznań 
i, ale przed nim. o dziwo znaj- Zawisza Bydg. — „Śląsk” Wrocław 

.— ' Bzura Chód. — Górnik Wałb.duje się nie poznański Lech, lecz 
do niedawna Jeszcze Jeden z kan- , -. -o- ------ ---
dydatów na mistrza — Lechia t sparta Lub. — Chrobry Szczee. 
Gdańsk. Jej forma zdecydowanie ------- --------- *
spadła w jesiennej rundzie.

Polonia Bydg. — Marymnnt

dzień temu z Bułgarią, .jedynie za
miast kontuzjowanego Karpatlego 
wystąpi Matral. A więc:

Groslcs, K&rp&tl, Slpos, Sarosl, 
Bozsik, Berendl, Sandor, Maehos, 
Hldegkutl, Bundzak, Lenkei (daw- 
niej Lelenka).

Ostafnie spotkanie reprezentacji 
A — Węgier 1 ZSRR, rozegrane ub. 
roku w Moskwie zakończyło się 
zwycięstwem Węgrów 1:0.

W. WkromleJ

8.
9.

OO

PZGS w Lubsku: Organizatorem 
meczu Polska — ZSRR w Chorzo
wie jest PPIS, Warszawa Stadion 
Dziesięciolecia oraz Śląski OZPN. 
Katowice Warszawska 6. Zamówie
nia na bilety Indywidualne 1 zbio
rowe można* kierować pod oba ad
resy — lepiej Jednak bezpośred
nio* do Śląskiego OZPN w Katowi-
cach.

LEON MALINOWSKI, Wrocław:
’Drużvna Wislv Kraków nie wyjeż
dżała do Anślll. Jeździła tam re
prezentacja Śląska.

KRZYSZTOF DORAZIL, Zakopane: 
Nlestetv, nie jesteśmy w stanie 
przesłać Wam żądanych wyników 
ligowych ł okresu .przedwojenne
go. Zajęłoby to zbyt dużo miejsca 
I' czasu. Natomiast chętnie oddamy 
do Waszej dyspozycji nasze archi
wum. z którego możecie „na miej
scu skorzystać. A może chodzi 
Wam tvlko o mecze reprezentacji 
Polski?’Jeżeli tak, to napiszcle. a 
prześlemy Wam pocztą. Życzymy 
szybkiego powrotu do zdrowia. 
Dziękujemy za pozdrowienia.

BOLESLAV/ SOSS, Myślenice: 
Dzlekujemv za uznanie, jednak 
spełnienie ’ Waszej pierwszej proś- 
bv przerasta nasze 1 możliwości. 
..Matematyki ligowej” nie możemy 
podawać w numerze poniedziałko
wym ze względu na brak miejsca. 
Numer ten bowiem przeznaczony 
jest przede wszystkim na sprawo
zdania z imprez niedzielnych wszy
stkich dyscyplin aportu, có w 
obecnym stanie przysparza nam i 
tak dużo • kłopotów ze znalezie
niem miejsca na -Jcrótkle chociaż
by opisy wszystkich ważniejszych 
zawodów. Może w niedługim cza
sie uda sic nam wydawać w po
niedziałek 6 stron, wówczas łatwiej 
nam będzie zadość uczynić. Wa
szej prośbie. Na razie na sprawy 
totalizatora możemy poświęcić wię
cej miejsca dopiera w numerze 

wtorkowym. Szkoda tylko, że do

chodzi on do Waa dopiero w śro
dę.

W drugiej sprawie (poruszonej 
listem z dnia 12.9) — zgoda. Juź 
obecnie podajemy wyniki ligi fran
cuskiej 1 angielskiej. Liga wioska 
rozpoczęła rozgrywki dopiero 8 
września. W przyszłości będziemy 
tych spraw pilnować, bo jak sie 
trafnie domyślacie — prawdopo
dobnie wejdą one później do prog
ramu naszego totka.

TADEUSZ PASZEK, Cieszyn: Spra
wozdaniom z meczów amatorów z 
Rio de Janeiro poświęciliśmy rze
czywiście zbyt mało miejsca. Dzię
kujemy za słuszną uwagę, nade
słaną za pośrednictwem Polskiego 
Radia 1 przepraszamy.

SYLWESTER KACZOR, Pasłęk: 
Prześlemy pocztą.

J. W., Gdańsk-Wrzeszcz. Na po
ruszony przez Was temat naplsze- 
my jeszcze, ale wydaje się nam, 
że niezupełnie macie rację. O Ju 
bileuszu Gedanii pisaliśmy, a arty
kuł ze Sportowca Bałtyckiego 
pt. „Szowinista z mikrofonem” był 
tematem pogadanki radiowej w 
dniu 17 bm.

MARIAN GOLA, Mlelec-Osledle. 
Tak. Mistrzostwa I ligi rozgrywa-

ne były w roku 1952 w 2 grupach. 
Ostateczne tabele: I grupa': 1. Ruch 
12:8 pkt, 2. Cracovia 11:9, 3. Lech
Poznań 10:10, Lechia Gdańsk
10:10, 5. AKS Chorzów 9:11, 6. Po
lonia W-wa 8:12: II grupa: 1. Po
lonia Bvtom 14:6, Wisła Kraków 
12:8, 3. CWKS W-wa 10:10, 4. 
OWKS Kraków 9:11. 5. Górnik Ra
dlin 8:2. 6. ŁKS 7:13. Finał wyerał 
Ruch 7:0 1 0:0. Do II ligi spadły; 
Polonia W-wa 1 ŁKS.

WŁODZIMIERZ KUBACKI, War
szawa: Dziękujemy za list, nie bar
dzo go Jednak rozumiemy. Zachą- 
dzą pewne różnice w założeniii. 
Piłka uderzyła o kant poprzeczki, 
idąc z Innego kierunku, niż Wy 
zakładacie I odbiła się nie w tym
samym kierunku co podajećie.
O Ile dobrze przypominacie sobie 
opisywaną sytuację — piłka zo
stała kopnięta z odległości ok. J5 
m od bramki, a po odbiciu od po
przeczki, spadła na ziemie tuż 
przed linią bramkową. Oczywiście, 
nie mamy zastrzeżeń co dó słusz
ności Waszych teoretvcznych roz
ważań, w praktyce było jednak 
Inaczej. Nasze wyjaśnienie, zapew
ne-niedoskonałe, miało Jednak na 
celu chociaż częściowe uzasadnie
nie zaistniałego faktu, (a)

kareszcie z Węgrami, a *17-listo
pada v.* Belgradzie rewanż z Ju
gosławią.

Mecz z Polską będzie więc Jak> 
gdyby otwarciem międzynarodo
wego sezonu młodych piłkarzy 
Rumunii. Zostali oni zgruporaai 
na obozie w Orasul Stalin; gdźii 
pod okiem "trenerów szlifcnraa 
formę do ciężkich spotkań. Ostał? 
nie spotkanie treningowe, rozegra* 
ne z [Ii-ligową drużyną Ptoot* 
sul ITB wygrali wysoko aX aU-

nie będzie wcale łatwy. Jakkol
wiek za faworyta uchodzi raczi] 
zespół gospodarzy.

Mecz reprezentacji juniorćc 
Polska—Rumunia poprzedzi spot- 
kanie reprezentacji Rumunii A l 
węgierską drużyną Szeged. Spot
kanie to Rumunii traktują. jako 
ostatnią eliminację przed bard# 
ciężkim meczem z Jugosławią, 
który w ramach mistrzostw żsiati 
rozgrywać będą w przyszłą ni®? 
dzielę’ w Bukareszcie.

Drużyna juniorów rumuńskie? 
przystąpi do spotkania z Poiską 
w następującym składzie:

bramka: Szilagyi. 4
obrona- Barbulescu. Mctroci 

Muresan,’ B-
pomoc: Petru Emil oraz Patti 

lub Nunvailer,
atak: Ivansuc. Raab. Matejami 

Dumitrescu. Renie. Jako rezerwo
wych wyznaczono: Ghltę.i-Se^3» 
Standu, Scinteię. Balinta i Raci* 
siego. -

Zawody rozegrane zostaną « 
największym stadionie hukaresi’ 
leńskim, o pojemności 100 
widzów. Zdaniem polskich zą*p£ 
nlków, którzy w czartek* P° PJ 
ludniu. mimo zmęczenia dmU 
podróżą, odbyli pierwszy/ n* 
nlng. boisko Jest bardzo aoune 
utrzymane. Nasz zespół zdaje sj 
ble sprawę, że mecz nie oęan> 
łatwy; jest jednak pełen optj®®1

Jacek Sannifetf

Dynamo Moskwa
100 - procentowym kandydatem
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Polonia Bytom 
Wisfa Kraków 
Budowlani Op.

wnioski z niej pozostawiamy Czy
telnikom. Oto ona:

1. Górnik Zabrze
2. ŁKS Łódź
3. Gwardia W-wa

8:6

Gwardia W-wa 
Lenia W-wa

10. Ruch Chorzów
11. Lechia Gdańsk 

.. 12. Górnik Radlin
•) UWAGA: Górnik

PARYt. Niezwykle starannie
przygotowują Francuzi do
czekalącego ich w dniu 5 paź
dziernika meczu z reprezentacją 
Węgier w Budapeszcie oraz decy
dującego spotkania eliminacyjne
go o mistrzostwo świata z Belgią 
w dniu 27.10. Ustalono już kadrę 
29 zawodników, spośród któryefi 
zostanie zestawiona reprezentacja. 
Na liście tej znajduje się 6 zawod
ników pochodzenia polskiego — 
Wiśniewski. Głowacki, Nowak, 
Siatka. Ludwikowski |- Cisowski. 
Oto pełny skład kadry: — bram
karze: Colonna. Bernard. Abbes.
obrona Kaelbel. Marche

Zabrze, rozegranego 
dniu 18.9 zamiast 6.10 i zakoń
czonego zwycięstwem górników

na termin, w którym konkurs bę
dzie Już zamknięty — uczestnicy 
konkursu mają trochę ułatwione 
zadania w obliczaniu zdobyczy 
punktowej Górnika. Te dwa punk
ty można wziąć na pewno pod 
uwagę na plusach zabrzan.

Rozbicie tej tabeli na zwycię
stwo. remisy i przegrane Jest rów-
nież interesujące:

zw. rem. przegr. 
Górnik Zabrze

Wisła Kraków 
Budowlani Op.

wak. Wedllng. Boucher i Ful gen 
zy. pomoc: Penverne, Marcel. Lud
wikowski, Domingo, Siatka. Chia- 
rein. Jonquet t Zitounl, atak: Wiś
niewski. Brahlml, U lilaki. Głowac
ki. Cisowski PlantonL Btancherl.

Ó. Ruch Chorzów 
.1. Lechia Gdańsk
2. Górnik Radlin
Jak kształtowała się

drużyn T-ligowychszczególnych ...................... ..
w rozegranych dotychczas me
czach leslennel rundy oraz ta- . ... ....------ .. „ przedsta-

zem. 1
Ben — Ti tour. Cel OHwer, Vincent i belę „jesienne” II I . .
I MeklufL 1 wimy następnym razem.

Fragment z meczu eliminacyjnego o mistrzostwo świata Bułgaria Węgry 1:2 (1:2). Mo
ment pod bramką Bułgarii. Od lewej: Rakasow, Manołow i Boszkow (G) Bundzak (W), Josi- 

pow (B) Kowaczem (B) i Lenkei (W) ' 1 ' Fot, CAF

W rozgrywkach o mistrzostwo
ZSRR w piłce nożnej nastąpiła 

tygodniowa przerwa. Czołowe zes
poli,- radzieckie dały swych zawod
ników do reprezentacji kraju na 
mecz z Węgrami (na 3 frontach) — 
pierwsze drużyny ZSRR i Węgier 
grają 22 bm w Budapeszcie, drugie 
1 młodzieżowe w Moskwie. Wolne 
□d rozgrywek drużyny wyjechały na 
towarzyskie spotkania za gran‘cę. 
Dynamo Tbilisi do Austrii. a Bure- 
wlestnlk Ki«zynlów do Bułgarii.

Mistrzostwa zostaną wznowione 
w dniu 25 hm meczem między 
CDSA 1 Lokomotiwem i będą kon- 
tynuowane przez cały październik 
i pół listopada (tygodniowa przer- 
wa nhstąpi tylko w 2 dekadzie paź
dziernika na 3-frontowv mecz z 
Polską). Sezon zostanie' zakończo
ny finałem o Puchar ZSRR, do któ
rego zakwalifikowały się już 2 mos
kiewskie źespoły — Spartak i Loko, 
motlw.

Sytuacja w mistrzostwach Jest

Już praktycznie wyjaśniona. W* w 
100-procentowym kandydat»- . 
tytułu Jest Jedenastka OJ**1 
sklego Dynamo, którą 
metku jesiennej rundy 
najpoważniejszych rywali 
5—s punktów (straconych), wr 
clu meczach drugiej 
mo nie straciło ani Jednego p^jL, 
a uzyskało doskonały stosn®w 
mek 22:4. . '

O drugą lokatę w 
beli ubiega się aż 6 
mo Kijów, Torpedo,: pp
Spartak 1 CDSA Moskwa. 
namo Tbilisi. Praktycznie g 
szanse ma tylko 
Degradacją do klasy B 
grożone są poważnie diurygLJjj 
benlamlnków ekstraklasy: s 
Sowietów z Ktijbyszewa it 
z Mińska.

Oto ostatnie wyniki 
skich spotkań 1 aktualny^®: 
beli: ;

LOŃDYN, Po raz pierwszy od 
listonada ub. roku, piłkarski 
mistrz Anglii Manchester United 
stracił pierwszą pozycję w tabeli 
ligowej, W środę Manchester po
niósł drugą kolejną porażkę, 
przegrywając z Blackpoolcm 1:2. 
Nowym liderem jest nowicjusz I 
ligi Nottingham, który rozgromił 
Burnley 7:0 i prowadzi różnicą 
2 pkt przed: Manchesterem (Not
tingham ma pb 8 meczach 13 pkt). 
Dalsze. .wyniki środowej rundy: 
Leicester — ‘Sheffield 4:1. Luton 
— ‘ Leeds 1:1, Portsmouth — Ne- 
castle 2:2,. Preston —‘Manchester 
City 6:1, Stinderland — Bolton 
1:2, Tottenham • — Birmingham 
7:1, Westbromwich — Chelsea 1:1.

. pUBLIN. Piłkarska reprezen- 
» cł? szkockiej, w której era- 
to 9 reprezentantów kraju, poko
nała w Dublinie ligę Irlandzką 5:1

P^RYź. W lidze francuskiej 
prowadzi, obecnie Lens 9:1. nkt, 
przed Relms 8:2 I St. Etlenne' 7:5. 
W środę rozegrano kolejną run
dę, w której czołowe drużynvfwv- 
grąły. swoje -spotkania: Leiis — 

rJ’$* ftelms — Valehclennes 
4:2, St. Etlenne — Metz 2:0. Ha- 
clng Paryż — Ntmee 3:1. S

SOFIA. 'AV -stolicy Bułgarii ro
zegrano mecz mledzv reprezenta
cjami sędziów piłkarskich Sofii I 
Bukaresztu. ■ Zwyciężyli sędziowie 
rumuńscy 2:1,

Spartak Moskwa — 4:4. Zenit.- Szachtlor lS/.H ,W 
Moskwa - Spartak 
namo Tbilisi — Spartak MJU 
Dynamo Moskwa — Szicn ^ 
CDSA — BurewiestniK f
— Dynamo Kijów 2.2.

1. Dynamo Moskwa
2. CDSĄ Moskwa ■
3. Spartak Moskwa
4. Torpedo
5. Dynamo Kijów

ł^

» jr ...- —-•6. Lokomotiw ■ .
7. Dynamo Tbilisi .II’
8. Burewiestalk - :
9. Szachtior , .pil- 1J J

■ 10. Zenit Leningrad 4 8
11. Skrzydła Kuib. iii. * ,
12. Spartak- Mińsk >; •.,


